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młodzież polska z Franci!' pfzem6wier!,s
, , , AJ . , ministra 'światyprzybyła do Gdyni po naukę

Wczoraj po południu na która u nas wykładać bę- 
lotnisko we Wrzeszczu przy.dzie w III liceum język 
była 27-osobowa grupa francuski, równocześnie spra
dziewcząt i chłopców, ucz- wując w internacie funkcję. ........................ ,
nićw starszych klas szkoły opiekunki przybyłych z p^i Przemówienia ministra os-
Tiolslflpi 1X7 Pai»łł»»łł rł -7: n n i r-trón WlRtV 1 WäClSlWä TllłO-

w Polskim Radio
Z okazji nowego roku 

szkolnego Polskie Radio 
transmitować będzie dwa

polskiej w Paryżu, dzieci ryża. 
polskich górników, robotni, Poni,eważ n piękny
kow 1 roi ni ko w, opadłych gmach In lic£um _ gzkoł* 
wo Francji Młodzież ta u- .Tysiącleci* - przy ul.Dzier 
czyc S/ę będzie w gdyńskim ; żyńskiego w Gdyni tost je 
I.I Liceum Ogclnckształcą-i szcze w trakcie wykańcza- 
cym im. Stefana Żeromskie 
go, mieszkając w internacie 
szkolnym.

Przybyłą młodzeż polską 
powitali na lotnisku: przed 
stawiciel Kuratorium Jerzy 
Dorant, dyrektor III liceum 
Kazimierz Pawlak i naczel 
nik Wydziału do Spraw Po 
lonii w MSZ Janusz Ko­
chański. Grupa młodzieży 
gdyńskiej wręczyła swoim 
rówieśnikom z Francji wią 
zanki kwiatów. W imieniu 
przybyłej młodzieży prze­
mówiła Zuzia Stefanik, u- 
czennica XI klasy.

Młodzieży polskiej z Frań 
cji towarzyszy wychowaw­
czyni — nauczycielka parys 
skiej szkoły, pani Hasiad,

wiaty — Wacława Tuło. 
dzieckiego wt programie I:
2. 9. o godz. 10 — przemó­
wienie do nauczycieli oraz
3. 9. o godz. 9 — do mło­
dzieży szkolnej.

Niecodzienny ładunek
na pierwszej polskie] 
kolejowej „stonodze“

Jeszcze jedna
ofiara Tatr
ZAKOPANE (PAP). Podczas 

wspinaczki wysokogórskiej w 
Tatrach stracił życie młody nau 
kowiec — 25-letni asystent Poli­
techniki Krakowskiej Wojciech 
Chyła.

Razem z kolegą pokonywał 
on bardzo niebezpieczną ścia- piZeto na razie mło-
nę Pośredniego Mięguszcwiec- dzież polska z Francji za- 
kiego nad Morskim Okiem, tak mieszka w specjalnie przy-

WARSZAWA (PAP). Spe­
cjalny pociąg, który wiezie 
dla elektrowni w Turoszo- 
wie urządzenia olbrzymie­
go turbogeneratora nade sta 
nego z ZSRR, dotarł w pią 
tek między godz. 13 a 14 dc 
Skarżyska.

Jak dotychczas, podróż od 
bywa się bez przeszkód, 
choć nie bez trudności.

Wymiary ładunku i tym ra-

Vnn Hitssei
przeciwny odprężeniu

BONN (PAP). Boński mini­
ster obrony von Hassel prze­
mawiając w czwartek w Flens- 
burgu, wystąpił zdecydowanie 
przeciw dalszym poczynaniom 
dla złagodzenia napięcia mię­
dzy Wschodem i Zachodem, w 
szczególności przeciw idei za­
warcia paktu nieagresji mię­
dzy państwami NATO i Ukła­
du Warszawskiego.

„Ostrzegł” on przed „lekko­
myślną wiarą”, oraz dowodził, 
że pakt taki doprowadziłby do 
zmniejszenia „czujności i go­
towości obrony” państw za­
chodnich wobec Wschodu, osz­
czerczo zarzucając Związkowi 
Radzieckiemu wiarołomność w 
dotrzymywaniu zobowiązań.

Nie ob'sz’o się róWńież w 
wystąpień u von Hassela bez

zem zmusiły kolejarzy do 
„przemeblowania” pewnych od 
cinków trasy, po której zdąża 
niezwykły pociąg. Niektóre u- 
rządzenia sygnałowe, poręcze 
mostów itp. trzeba było od su 
nąć. Jak trudne zadania ma do 
pokonania ekipa specjalistów 
konwojujących transport, świad 
czy i to, że maksymalna szyb 
kość pociągu wynosi zaledwie 
30 km/godz., a przy przejaz­
dach przez mosty — 5 km. Na 
niektórych stacjach prowadzi 
się pociąg tylko bocznymi, o- 
krężnymi torami, aby ładunek 
nie zawadził o wiaty peronów. 
Jazda odbywa się tylko w 
dzień, a względy bezpieczeń­
stwa zabraniają mijania się na 
trasie z innymi pociągami.

W skład tej kolejowej kara 
wany wchodzi platforma znaj­
dująca się przed wagonem z 
właściwym ładunkiem. Na plot 
formie umieszczono drewnianą 
makietę wiezionych urządzeń. 
W razie gdyby makieta zawa­
dziła o jakieś obiekty znajdu­
jące się przy lorach, cały tran 
sport natychmiast zatrzyma 
się.

Do przewiezienia samego 
ładunku ó takich wymia­
rach i ciężarze po raz pier 
wszy użyto wagonu pol­
skiej konstrukcji. Jest to 16- 
o siewa tzw. wgłębiona plat­
forma o nośności 230 ton. 
Wyprodukowana została ona 
przez wytwórnię konstruk­
cji stalowych w Chorzowie.

Ten największy na PKP i 
jeden z największych wagonów 
stosowanych w światowym ko-

atomow ch akcentów, gdy w -1,ejnictwie, charakteryzuje się 
żądał o dSa żołnierza Bundes- .. „„ _
wehry „ta najmniej takiego sa
mego uzbrojenia, jak przeciw­
nik”, argumentując, że tylko 
w ten sposób dałaby się „osią­
gnąć wiarygodna siła odstra­
szenia”.

zwaną drogą Świerża.
W górnej części bardzo kru­

chej ściany oderwał się blok [

gotowanych dla niej salach 
w MDK, a na lekcje uczę­
szczać będzie do starego

. . , ,A . . . „„ gmachu III liceum na Graskalny, za którym poleciała ca
ła lawina kamieni, pociągając ' _ . ___,t_____
za sobą Wojciecha Chyłę. lina' Ka zdjęciu: młodzież poł j ce prezydenta republiki, U. 
asekuracyjna została przecięta s^a z Francji opuszcza sa- j Kekkonena. Prezydent Kek 
przez blok skalny i krakowia- molot na lotnisku we Wrze konen przyjął dymisję i po- 
nin spadł w 150-metrową prze- szcz,u. | wierzył A. Karjalainenowi
paść, ponosząc śmierć na miej- —  ■ ■ ■ .............. .......... ——

Dymisja rządu fińskiego
HELSINKI (PAP). Pre­

mier rządu fińskiego, A. 
Karjalainen złożył w piątek 
dymisję swego rządu na rę-

Drugi taternik został tylko 
ranny i Górskie Pogotowie Ra 
tunkowe przewiozło go w no­
cy z czwartku na piątek do Za 
kopanego. W piątek rano wy­
ruszyła na miejsce tragicznego 
wypadku druga grupa ratowni­
ków GOPR po zwłoki Wojcie­
cha Chyły.

Inwestycje w łączności
zfógotizą Kieso trudności
WARSZAWA (PAP). — 

Wyprawa odbywała się we plany rozwoju łączności:
mgle, przy silnym wietrze i de 
szczu.

W późnych godzinach wieczór 
nych, GOPR dotarł ze zwło­
kami Wojciecha Chyły do Za­
kopanego.

usług pocztowych i teleko­
munikacyjnych, radia i te­
lewizji w r. 1964 omówiło 
ostatnie kolegium Minister­
stwa Łączności, które obra­
dowało pod przewodnictwem

Basen górniczy w porcie gdańskim.
Fot. CAF — Kosycarz

Kim jest Van Kielnassegg ?
PARY2 (PAP). W związku 

ze zmianą na stanowisku do­
wódcy sił lądowych odcinka

Zmarł

KRAKOW (PAP). 30 hm. 
zmarł w Krakowie Karol 
Frycz twórca scenografii pol­
skiej, długoletni dyrektor Tea­
tru im. Słowackiego w Kra­
kowie, ostatnio honorowy dy­
rektor tej sceny, długoletni 
dziekan Akademii Sztuk Pięk­
nych w Krakowie jeden z naj 
znakomitszych artystów pol­
skiego teatru XX wieku.

Zmarły liczył 8G lat. De' tvt 
wał w 1906 roku w Teatrze im.
Słowackiego w Krakowie.

wiceministra tego resortu - 
Augustyna Ładosza.

Telefonia otrzyma w przysz­
łym roku duży zastrzyk w po­
staci nowych urządzeń. Nowe 
centrale powstaną w Warsza­
wie Bielany, Mokotów, Śród­
mieście o łącznej pojemności 
14 tysięcy numerów), w węźle 
katowickim (m. in. w Bytomiu 
i Chorzowie), Wrocławiu, Gdań­
sku, Kielcach, Ostrowiu Wiel­
kopolskim, Słupsku. Dzięki te­
mu liczba abonentów telefonie?! 
nych wzrośnie o 60,4 tys., osią­
gając stan 739,2 tys.

Dla usprawnienia połączeń 
międzymiastowych prowadzona 
będzie dalsza modernizacja ka­
bli, m. in. poprzez szersze wpro 
wadzenie systemów telefonii 
wielokrotnej. Przewiduje się 
oddanie do eksploatacji 60 grup 
telefonii dwunastokrotnej (12 
rozmów na jednym torze tele­
fonicznym) i 4 kompletów urzą­
dzeń telefonii GO-krotnej. Ma 
być także gotowa linia radio­
wa w relacji Łódź — Poznań 
dla potzeb telekomunikacyj­
nych, na której można będzie 
przeprowadzać Jednocześnie 300 
rozmów.

Te nowe urządzenia umożli­
wią uruchomienie nowych linii 
telekomunikacyjnych pomiędzy 
Warszawą a Katowicami, Szcze- 
einem, Gdańskiem, Bydgoszczą, 
Opolen^ i Wrocławiem, a także 
na odcinku Rzeszów — Kra­
ków — Wrocław.

Trzeba jednak wyraźnie za­
znaczyć, że mimo tych inwe­
stycji, zapotrzebowanie na usłu­
gi telekomunikacyjne zostanie 
tylko w części zaspokojone. Do­
tyczy to zwłaszcza instalowa­
nia nowych telefonów.

90 nowych placówek poczto- 
wo-telekomunikacyjnych po­
większy w przyszłym roku 
ogólną liczbę tych obiektów do 
7.204. Wartość usług poczto­
wych ma wzrosnąć o 7,8 pro­
cent, przy minimalnym tylko 
wzroście • zatrudnienia. Szczegól­
ny nacisk położono na podnie­
sienie wydajności pracy, rentow 
ności ł obniżkę kosztów.

Projekt planu przewidu­
je na rok przyszły 400 ty­
sięcy nowvch abonentów TV 
— tym samym liczba tele­
wizorów bedzie wynosiła 1,7 
min liczba radioabonentów 
wzrośnie * 94 tysiące.

dalsze sprawowanie jego 
funkcji do chwili utworze­
nia nowego gabinetu.

Koalicyjny rząd premiera A 
Karjalainena został utworzony 
13 kwietnia 19S2 r. i składał się 
z przedstawicieli Unii Agrariu- 
szy, Narodowej Partii Koali­
cyjnej, Fińskiej Partii Ludo­
wej, Szwedzkiej Partii Ludo­
wej oraz Federacji Związków 
Zawodowych. Kryzys rządowy 
został spowodowany przez u- 
stąpienie reprezentujących w 
rządzie Federację Związków Za 
wodowych ministra opieki spo­
łecznej, O. Saarinena, ministra 
komunikacji i robót publicz­
nych, O. Narvancna i wicemi­
nistra finansów, O. Koskiego. 
Ci ostatni wycofując się z rzą­
du wyrazili dezaprobatę dla 
powziętej w piątek przez rząd 
decyzji zwiększenia dochodów 
rolnictwa przez podniesienie 
cen artykułów spożywczych. 
Federacja Związków Zawodo­
wych już z chwilą, gdy stanę5o 
to zagadnienie, zaprotestowała 
kategorycznie przeciwko takie­
mu rozwiązaniu problemu, któ­
re mogłoby doprowadzić do pod 
wyżki detalicznych cen artyku­
łów żywnościowych. Federacja 
poleciła w związku z tym swym 
przedstawicielom, by wycofali 
się z rządu w wypadku, gdyby 
postulat ten nie został uwzględ 
niony.

Prasa demokratyczna stwier­
dza, że decyzja rządu prowa­
dząca do podwyżki cen jest 
zwycięstwem sił prawicowych, 
a zwłaszcza przedstaw!cieli nar 
tii prawicowych uczestniczą­
cych w rządzie koalicyjnym. 

---- r

również tym, że można go 
w zależności od wielkości ła­
dunku — wydłużać. Gdy jest 
próżny ma 28,5 m długości, a 
przy maksymalnym rozciągnlę 
ciu — przeszło 37 m.

Kolejowa „stonoga” ma je 
szcze jedną zaletę: można do 
niej stosować zestawy koło 
we zarówno na tory nor­
malne jak i szerokie.

Ciekawą i oryginalną kon 
strukcją wagonu - platfor­
my zainteresowały się już 
koleje zagraniczne.

Sobota, 31 sierpnia 1963 r.

M’n. Tułodziecki o zadaniach szkolnictwa

Rozpoczynający ssą rok szkolny 
drugim rokiem realizacji 
reformy szkolnej

WARSZAWA (PAP). Minister oświaty Wacław Tu­
łodziecki udzielił przedstawicielowi PAP red. Hannie 
Dębowskiej wywiadu, w którym cmówił zarania szkol­
nictwa w rozpoczyna"—m się nowym roku nauki.

— Rok szkolny 1963/64 — 
dwudziesty w Polsce Ludo­
wej przyniesie dalszy roz­
wój naszego szkolnictwa — 
oświadczył r "n. Tułodziecki. 
— Będzie on drugim rokiem 
realizacji w"'" "*tniego i 
wieloetapowego planu prze­
mian organizacyjnych, pro­
gramowych i metodycznych, 
które niesie reforma szkol­
na. Wprowadzenie w życie 
tych zmian uczyni naszą 
szkołę w pełni nowoczesną 
i w pełni socjalistyczną.

W nowym roku w ławach 
szkolnych zasiądzie prawdę 8 
min uczniów — dzieci, młO'

we m. in. dzięki zorganizowa­
niu kształcenia zawodowego W 
nowych specjalnościach mają­
cych duże znaczenie dla roz­
woju postępu technicznego w 
naszej gospodarce, jak np. elek 
tronika i automatyka.

Uczniowie klas I — V uczyć 
się będą według nowych progra 
mów nauczania i w oparciu 
o nowe, lepsze podręczniki. Bę­
dą oni już kończyć 8-klasową 
szkolę podstawową. Program 
szkoły 8-klasowej uwzględnia 
w szerokim zakresie proble­
matykę życia współczesnego 
Znajduje to wyraz zarówno W 
treściach nauczania przedmio­
tów humanistycznych i arty­
stycznych, jak i matematyczno- 
przyrodniczych, a także w pro­
gramach zajęć praktyczno-te­
chnicznych i pracy społecznie

dzieży i dorosłych. Około 82 j użyteczne j. 
proc. absolwentów szkół pod- Programy 8-latki są tym- 
stawowych uczyć się będzie da-, a e. Ostateczna ich re- 
Iej w liceach ogólnokształcą­
cych i w szkołach zawodowych 
Szkoły średnie przyjęły o ok 
44 tys. młodzieży więcej, niż 
w roku ub. Stało się to możli-

H. S. Chruszczów w Słowenii

środkowo-europejskiego NATO, 
którym po hitlerowskim gen.
Speidlu został inny członek hi­
tlerowskiego sztabu generalne­
go gen. Kielmansegg paryska 
„L’Humanite” pisze: „W 1341 r. 
w książce zatytułowanej „Czół 
gi od Warszawy do Atlantyku” 
wyraził on to, co odczuwał w 
1940 r. podczas kampanii we 
Francji. Był on wówczas opa­
nowany jedną myślą: „Wydo­
być niemiecki miecz i zadać 
nim Francji śmiertelny cios”.

Podczas okupacji, jednostki 
którymi dowodził, dokonywały 
krwawych represji na ludności 
cywilnej. I tak 31 marca 1944 r. 
rozstrzelano 35 „terrorystów” 
w departamencie Haute-SavoiĆ,
2 kwietnia 1944 r. — 12 „terro­
rystów” w Dordogne, 3 kwiet­
nia 1944 80 mieszkańców i 21
„terrorystów” z Lille. Tein wła­
śnie zbrodniarz wojenny aaste - 
pi S>peidła na stanowisku do i północnych i północno-wschód-1 seryjną produkcję nowego wo- 

,w0dcy jednostek francuskich, i nich, i zu tramwajowego.

Przewidywany przebieg po­
gody dla Wybrzeża wschodnie­
go na dzień 31 bm.

Zachmurzenie na ogół duże, 
okresami opadj^ deszczu. Tem­
peratura od 14 do 18 st.

V» iatry słabe 
ółno 

nich.

przegubowy tramwaj
z „sCfinsfslu“

KATOWICE (PAP). W cho­
rzowskim „Konstalu” powstał 
prototyp nowoczesnego, szyb­
kobieżnego tramwaju przegu­
bowego. W’óz ten zbudowano a 
myślą o rozładowaniu trudności 
komunikacyjnych w okręgach 
o największym zagęszczeniu.

Nowy tramwaj, długości 19 m 
jest znacznie większy od stoso­
wanych dotychczas; ma kon­
strukcję umożliwiającą spraw­
ne pokonywanie zakrętów. Wóa 
mieści 30 miękkich foteli oraa 
150 miejsc stojących (dopusz­
czalna liczba pasażerów wyno­
si 230 osób).

Nowy tramwaj, osiągający 
szybkość do 60 km na godzinę 
zapewnia podróżnym maksi­
mum wygody. Amortyzujące 
wkłady gumowe w tarczach ko 
łowych tłumią stuki na złą­
czach szyn i poprawiają ogól­
ną amortyzację jazdy, a po­
trójny system hamulcowy gwa­
rantuje pełne bezpieczeństwo. 
Ogrzewanie wnętrza wozu od­
bywa się za pomocą strumienia 
ciepłego powietrza -oraz grzej­
ników elektrycznych.

Motorniczy prowadzić będzie 
Jtramwaj — zamiast tradycyjnej 
korby przy pomocy kierownicy 
podobnej do samochodowej, 
siedząc na wygodnym, podno­
szonym fotelu. Pod wojnę ref­
lektory elektryczne, ogrzewanie 
szyb i mechaniczne wycieracz­
ki stwarzają doskonalą widocz­
ność.

Pierwsze próbne jazdy wy­
padły bez zarzutu. W przysz- 

kierunków łym roku , Konst"”’ rozpocznie

BELGRAD (PAP). W pią­
tek rano przewodniczący 
Rady Ministrów ZSRR N. S. 
Chruszczów oraz prezydent 
SFRJ J. Broz-Tito wraz 2 
małżonką odwiedzili kom­
binat rolny „Lubiana”. Kom 
binat ten został założony w 
1959 r. i jest jednym z naj­
większych gospodarstw rol­
no - hodowlanych Jugosła­
wii.

N. S. Chruszczów, J. Broz 
-Tito i towarzyszące im o- 
soby zwiedzili fermę hodo­
wlaną w Smladniku, ą na­
stępnie udali się do gospo­
darstwa hodowli trzody

Filharmonia Narodowa 
wyjechała na festiwal 
do Monlreaux
WARSZAWA (PAP). Dwoma 

specjalnymi samolotami udał 
się w piątek na międzynarodo­
wy festiwal muzyczny do Mon­
treux (Szwajcaria) zespół Fil­
harmonii Narodowej.

Koncert warszawskich filhar­
moników, którzy wystąpią pod 
batutą Witolda Rowickiego za­
inauguruje 1 września imprezy 
festiwalu. Nasi muzycy dadzą 
ponadto w Montreux 5 koncer­
tów, które poprowadzą m. in. 
Stanisław Wisłocki, Paweł Kleć 
ki i William Steinberg. Wraz 
z polskimi muzykami wystą­
pią: Artur Rubinstein, Witold 
Małcurzyński, Aleksander Braj­
lowski, Zino Francescati, trio 
smyczkowe Izaaca Sterna oraz 
grupa naszych śpiewaków: Ste­
fania Woytowicz, Krystyna Szo 
stek-Radkowa, Krystyna Szcze­
pańska, Bogdan Paprocki i Wi­
told Pilewski.

5-letnią Anią 
zamordowano 
w Białymstoku
BIAŁYSTOK (PAP). Or­

gana Milicji Obywatelskiej 
w Białymstoku zaalarmowa 
ne zostały zaginięciem 5- 
Jetniej Anny Bańkowskie j. 
Energiczne śledztwo dopro­
wadziło do wstrząsającego 
odkrycia. Patrol MO prze­
szukujący podmiejski las 
natknął się na zwłoki dzieó 
ka, na którym — jak wska­
zała ekspertyza lekarska — 
dokonano morderstwa.

Dochodzenie w sprawie 
zabójstwa dziewczynki pro­
wadzi Komenda Miasta MO 
pod nadzorem Prokuratury 
Powiatowej dla m. Biąłego- 
stoku.

chlewnej w Ihaniu — w od 
ległości około 40 km od 
Smladnika.

Po zwiedzeniu gospodar­
stwa w lokalu dyrekcji od­
była się przyjazna rozmo­
wa z kierownikami kombi­
natu, którzv przed wyjaz­
dem N. S. Chruszczowa i J. 
Broz-Tito wręczyli im pre­
zenty.

* * *

BELGRAD (PAP). W pią­
tek 30 bm. N. S. Chrusz­
czów i J. Broz-Tito oraz 
towarzyszące im osoby przy 
byli do Velenje, miasta gór­
ników słoweńskich.

W czasie zwiedzania przez 
gości kopalń oraz miasta, na 
placu przed domem kultury 
zebrało się kilka tysięcy gór­
ników i mieszkańców Velenje. 
Zgromadzeni powitali dostoj-

dakcja będzie wynikiem sza 
rokiej dyskusji wszystkich 
nauczycieli, którzy w prak­
tycznej działalności spraw­
dzą ich wartość i przydat­
ność.

W nowym roku szkolnym 
przybędzie ok. 20 tys. no­
wych nauczycieli. Głównym 
zadaniem stojącym przed 
szkolnictwem jest podnie­
sienie poziomu nauczania f 
sprawności szkoły oraz po­
głębienie i rozszerzenie so­
cjalistycznego wychowania 
młodzieży w oparciu o ws'ra 
zania XIII Plenum KC 
PZPR.

Treść i metody pracy ideowo- 
wychowawczej nauczyciele re­
alizować będą m. in. drogą zbli 
żenią młodzieży do problemów 
współczesnego życia, ulepszenia 
metod nauczania i wychowania, 
wzmożenia opieki nad ucznia­
mi mającymi trudności w nau­
ce oraz mieszkającymi na stan­
cjach i w internatach. Wiele 
również zależy również od dzia­
łalności wychowawczej organi­
zacji młodzieżowych oraz po­
lepszenia pracy komitetów ro* 
dzicielskich i opiekuńczych.

— Jak wygląda obecnie 
sytuacja w budownictwie

W południowym
Wietnamie

nych gości hucznymi oklaska- szkolnym?
mi i okrzykami „Hurra!” ij — Nakłady na tegoroczne
^ustawił™ s i ę ,W t w orz ąc** °n a p is: ^westvcje szkolne w bud- 
„Pokój światu”. [ Dokończenie na str. 2

Górnicy zapraszają N. S 
Chruszczowa do sali, gdzie od­
bywa się uroczyste nadanie mu 
tytułu honorowego górnika 
Zgromadzeni powstają z miejsc, 
gorąco pozdrawiają honorowe­
go górnika.

Przedstawiciele załóg kopalń 
wręczają N. S. Chruszczowowi 
strój górnika. N. S. Chruszczów ! 
w* krótkim przemówieniu dzię­
kuje załodze „Velenje” za oka­
zany mu zaszczyt.

Następnie na placu miej­
skim odbył się wielki wlec, 
na którym przemówienia 
wygłosili J. Broz-Tito i 
N. S. Chruszczów. Prze­
mówienia, wysłuchane z ol­
brzymią uwagą, przerywane 
były wielokrotnie hucznymi 
oklaskami i serdecznymi 
okrzykami.

Po wiecu górnicy „Velenje’ 
wydali obiad na cześć N. S.
Chruszczowa, J. Broz-Tito i to­
warzyszących im osób.
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Kongres 
Międzynarodowego 
Czerwonego Krzyża
GENEWA (PAP). W ge­

newskim Pałacu Narodów 
odbywa się kongres z oka­
zji 100-lecia istnienia Mię­
dzynarodowego Czerwonego 
Krzyża. W pracach kongre
su uczestniczy ponad 400 de ------------------- -
legatów, reprezentujących Bardzo interesujące zamó- 
przeszło 160 milionów człon- Wien,a realizuje „Prozamet” 

towarzystw Czerwone-
Krzjża, Czerwonego Pół- nicznych, które zarazem 

księżyca oraz Czerwonego kompletuje różne dostawy 
Lwa i Słońca. wykonywane przez wiele

„r , , * . . naszych zakładów. „Proza-
W środę do Ligi Towarzystw met” jost w trakcie reałi 

Czerwonego Krzyża przystąpiło .. jeiL " tramę reail- 
14 towarzystw z poszczególnych kontraktów na dosta-
krajów, m. in. z Algierii, Ka- wę do Jugosławii odlewni.
merunu, Senegalu, Dahomeju i fabrvk’ transforms tor ńw Republiki Malgaskiej. idoryK. iransiormatoj-ow,

Na środowym posiedzeniu zo- J*gÓW’ odgromników itp. 
stało ogłoszone i przedyskuto- Jednym z przedsiębiorstw 
wane sprawozdanie z działalno- będących poddostawcą „Pro­
ści iigi w Okresie od ostatniej zametu” jest Łódzka Fabry- 
sesji rady zarządzających oraz . „ , . ' y
utworzone zostały komisje ro- -Ir-tRsformatorow i Apa- 
bocze kongresu. ratury Trakcyjnej. Wykonu-

z wielką uwagą zebrani wy- je ona komplety elektryczne 
Słuchali przemówienia przewod­
niczącego jugosłowiańskiego to­
warzystwa Czerwonego Krzyża,
Gregoricia, który wyraził 
wdzięczność ludności Jugosła­
wii za pomoc udzieloną żarów-

Rosną obroty towarowe Min. Tułodziecki o zadaniach szkolnictwa
między Polską a Jugosławią

Dokończenie ze str. 1

WARSZAWA (PAP). Z roku na rok rosną obroty to­
warowe pomiędzy Polską i Jugosławią. Wiele fabryk w 
obu krajach pracuje obecnie nad realizacją różnych do­
staw, niezmiernie ważnych dla naszej 1 jugosłowiańskiej 
gospodarki. Korespondenci PAP odwiedzili niektóre zakła­
dy przemysłowe i uzyskali informacje na temat wykony­
wanych obecnie urządzeń dla Jugosławii oraz różnych do­
staw z Jugosławii dla polskiego przemysłu.

no przez ligę, jak i przez towa 
rzystwa wielu krajów, miesz­
kańcom Skopje.

gu samoczynnie wyłącza 
całe urządzenie. Właśnie ta­
ką aparaturą zainteresowała 
się Jugosławia i zakupiła 
u nas kilka kompletów.

Wrocławska Fabryka Urzą 
dzeń Przemysłowych przy­
gotowuje dla Jugosławii 
partię nowoczesnych obra­
biarek. Część z nich stano­
wić będzie wyposażenie kom 
pletnych obiektów budowa­
nych przez Polskę.

W hucie „Zyrmunt” w 
Łagiewnikach trwają przy­
gotowania do realizacji wiel 
kiego zamówienia eksporto­
wego, jakim jest budowa 
zespołu trzech kompletnych 
walcowni dla jugosłowiań-

przetwórnia z takim jugo­
słowiańskim silnikiem. Po­
nadto Jugosławia dostarcza 
nam 10 silników dla stat-

żetach rad narodowych wy­
noszą 4.094 min zł. Plan 
przewiduje oddanie w br. 
do użytku 607 szkół pod­
stawowych o 4.728 izbach 
lekcyjnych (w tym 203 ty­
siąclatki), 22 licea ogólno-

stanowiące wyposażenie wieł
kich dźwigów i suwnic. Po- I śkieT huty "w Store5, 
siadają one niezwykle pre-1 -d , . . . . . , _
cyzyjną aparaturę sterów- „ kombinat
niczą. Nowością jest „auto- C®giel?kl rozpoczął w tym 
matyczny kontroler”, który rok? tzw bezpośredni cks- 
w wypadku złej pracy dźwi ?ort *llr!lkow .okrętowych

ASe niespodzianka..,
Tygodnik „Fundamen­

ty” opisuje w ostatnim 
numerze autentyczną — 
i pouczającą — historię, 
którą przytaczamy z nie­
wielkimi skrótami.

Pewna firma zagraniczna 
postanowiła wybudować na 
terenie jednego z naszych 
miast okazały pawilon wy­
stawowy. Przysłała swoich 
inżynierów i majstrów, po­
czerń w miejscowej gazecie 
ogłosiła, że poszukuje mon­
terów, montażystów i nie­
wykwalifikowanych robotni­
ków. Podane warunki płacy 
były „rewelacyjne” — przy 
8-godzinnym dniu roboczym 
niewykwalifikowany pracow­
nik mógł zarobić w ciągu 
miesiąca 3 do 4 tys. zł, a 
monter nawet 5 tys. zł.

Nazajutrz ustawiła się ki­
lometrowa kolejka. Przyjęto 
tylko kilkudziesięciu. Minął 
tydzień. Pierwsza wyplata. 
Stojący przed kasą zacierali 
ręce...

Zaskoczenie było komplet­
ne. Na listach płac, zamiast 
spodziewanego tysiąca, figu­
rowało u jednego 300 zł, u 
innego 400, ale żaden nie 
otrzymał kwoty, jaka mu 
się zgodnie z umową nale­
żała. Podniósł się szum. Da­
wać kierownika!!

Kierownik przyszedł, popro 
sił o ciszę i przyjął W

swoim kantorku pierwszego 
z niezadowolonych.

— Pan się nazywa N.?
— Tak jest.
— Zaraz — kierownik zaj­

rzał do jednego z. zeszytów, 
które prowadzili na budo­
wie cudzoziemscy majstro­
wie. — Ą więc w ponie­
działek zgłosił się pan do 
pracy o 7.13, zamiast o 7, 
a zaczął pan pracować do­
piero o 7.30. O w pół do 
dziewiątej poszedł pan do 
baru na śniadanie, wrócił 
do pracy po 45 minutach. 
O 10.15 wyszedł pan na pi­
wo, a do pracy stawił się
0 10.40. O 12 musiał pan 
wyjść na chwilę do miasta, 
a wrócił o 12.20, o 13 urzą­
dził pan sobie obiad, do 
pracy przystąpił o 13.50, o 
34.59 poszedł pan myć ręce
1 Już do pracy nie wrócił. 
W międzyczasie stracił pan 
G razy po 5 minut na pale­
nie papierosów. Reasumując 
— zamiast 8 godzin praco­
wał pan w poniedziałek 4,5 
godziny. We wtorek zgłosił 
się pan do pracy o 7.20, a 
przystąpił pan do niej...

Ale już nie było do ko­
go mówić. „Pokrzywdzony” 
trzasnął drzwiami i ...udał 
się do biura przyjęć najbliż­
szego Przedsiębiorstwa Bu­
downictwa Miejskiego!

Komentarze zbyteczne.

itzn. silników nie wchodzą- ,sk^°J,MS:f' 
cych w skład sprzedawa 
nych przez nas jednostek 
morskich. Podpisano umowę 
na dostawę pierwszego sil­
nika dla Jugosławii. Z koń­
cem września rozpocznie się 
wysyłka elementów tego 
agregatu.

Stocznia im. Komuny Pa­
ryskiej w Gdyni jest za- 

i kładem, w którym montuje 
się chyba największe z do­
tychczas dostarczonych przez 
Jugosławię urządzeń dla 
Polski. Chodzi o 500-tonową 
suwnicę bramową — pod­
stawowy obiekt wielkiego 
kompleksu, jakim jest su­
chy dok i jego zaplecze 
produkcyjne.

.Tak się składa, że wiele 
dostaw z Jugosławii ma 
ścisły związek z naszym 
przemysłem okrętowym. No. 
zakłady „Elmor” w Gdań­
sku korzystają z licencji na 
agregaty elektryczne do 
wind ładunkowych dla jed­
nostek morskich. Stocznia 
Gdańska zaś chwali sobie 
dostawy silników dla stat­
ków z firmy „Jugoturbina”.
W tym roku stocznia otrzy­
ma w sumie 9 silników o 
mocy 2.400 KM każdy. Właś 
nie niedawno wypłynął w 
morze pierwszy trawler-

ków do przewozu drewna kształcące, 36 szkół zawo-
0 mocy 5.400 KM każdy.j dowych, 22 budynki warszta 
Pięć z nich pracuje już na ' * 
statkach.

W różnych zakładach i 
wytwórniach przemysłu rol­
no-spożywczego instalowane 
są linie technologiczne i ma 
szyny produkcji jugosłowiań 
skiej, służące do wyrobu 
soków pomidorowych, owo­
cowych, do produkcji kon­
centratu pomidorowego itp.
W kilkudziesięciu zakładach 
pracują już tego rodzaju 
urządzenia.

___©___

Schroeder
udaje się do Paryża
1 Waszyngtonu
BONN (PAP). Minister spraw 

zagranicznych NRF Schroeder 
przybędzie w dniu 19 wrześ­
nia br. na zaproszenie rządu 
USA do Waszyngtonu — oś­
wiadczył w piątek rzecznik boń

Przed podróżą do USA Schroe 
der spotka się 17 września w 
Paryżu z francuskim mini­
strem spraw zagranicznych Cou 
ve de Murville. Tematem tego 
spotkania ma być rezultat 
„licznych konsultacji, które 
prowadzone były na różnych 
szczeblach w sprawie polityki 
europejskiej i sytuacji między­
narodowej przed rozpoczęciem 
nowych rozmów sondażowych 
Wschód — Zachód” — powie­
dział rzecznik.

___ 9___

Rozmowa Erharda 
z Admerem
BONN (PAP). W piątek 

w Cadena,bbii (północne 
Włochy), gdzie przebywa na 
wypoczynku kanclerz NRF, 
Adenauer, odbyła się roz­
mowa między ustępującym 
kanclerzem a wicekancle­
rzem Erhardem, który w 
połowie października ma 
zająć stanowisko szefa rzą­
du zachodnioniemieckiego.

Centralnym tematem roz­
mów — jak podkreślają ob­
serwatorzy — była zmiana 
rządu bońskiego na jesieni 
br. Erhard ma poinformo­
wać o swej rozmowie z kan 
clerzem w ciągu poniedział­
ku i wtorku przedstawicieli 
CDU/CSU i FDP.

tów, 30 internatów i 58 
przedszkoli.

Ogółem liczba izb lekcyjnych 
zwiększy się w br. o 5.700, 
liczba pracowni o ok. tysiąc; 
szkolnictwo zawodowe wzboga­
ci się o 4.400 stanowisk w 
warsztatach szkolnych, a do 
Internatów będzie można przy­
jąć o 13,2 tys. więcej wycho­
wanków. Realizacja inwestycji 
szkolnych nie przebiega jednak 
zadowalająco. W I półroczu br. 
wykonano zaledwie 28,8 proc. 
zadań planu rocznego. Opóźnie­
nia w budowie nowych szkól 
mogą stworzyć trudności przy 
wprowadzaniu klas ósmych, trze 
ba więc zwiększyć wysiłki, aby 
jo nadrobić.

— W jakim stadium znaj­
dują się obecnie prace nad 
zmianami w szkolnictwie 
średnim?

— Prace nad przygotowa­
niem reformy liceum ogól­
nokształcącego przebiegają 
zgodnie z planem. Ogłoszo­
ny został projekt założeń 
organizacyjno - programo­
wych oraz plan i ramowy 
zakres materiału nauczania 
liceum opartego na 8-kla- 
sowej szkole podstawowej.

Wyniki szerokiej dyskusji nad 
opublikowanym projektem oraz 
nadesłane opinie i uwagi spe 
cjalistów posłużyły Minister 
stwu do opracowania nowego, 
poprawionego projektu zało­
żeń organizacyjno - programo­
wych liceum. Podjęto również 
pracę nad programami naucza­
nia. Kolejnym etapem będą pra 
ce nad podręcznikami.

Przygotowanie reformy szkol­
nictwa zawodowego rozpoczęto 
od opracowania nomenklatury 
zawodów i specjalności. Na tej 
podstawie opracuje się nomen­
klaturę szkoleniową dla zasad­
niczych szkół zawodowych i te­
chników. Jednocześnie trwają 
prace nad przygotowaniem cha­
rakterystyk zawodowych oraz 
nad planami i programami 
nauczania.

Nowe programy liceum 
opartego na 8-letniej szko­
le podstawowej będą wpro­

wadzane stopniowo w ży­
cie, gdy pierwsi absolwer/ń 
klasy ósmej przejdą do li­
ceum, a więc od roku szkol 
nego 1967-68. Również na 
ten rok szkolny przewidzia­
ny jest początek realizacji 
reformy w szkolnictwie za­
wodowym.

Do tego czasu tj. na okres 
przejściowy ministerstwo wpro­
wadzi zmiany w dotychczaso­
wym programie nauczania szkół 
średnich, głównie pod kątem 
ich uwspółcześnienia.

Podobnie jak w liceach do­
kona się również korekty pro­
gramów w technikach, zasad­
niczych szkołach zawodowych 
i w szkołach przysposobienia 
rolniczego.

Kennedy
apeluje do Kongresu

WASZYNGTON (PAP). — 
W specjalnym orędziu do 
Kongresu prezydent Ken­
nedy zaapelował ponownie 
o podniesienie przyszłorocz­
nego funduszu pomocy dla 
zagranicy do początkowej 
wysokości 4,5 mld dolarów. 
Jak wiadomo, Izba Repre­
zentantów Kongresu obcięła 
tę sumę o prawie 600 min 
dolarów.

Beker
Tour

Hvyia liderem
de Pologne

_ Pierwsza część VII etapu XX jdra (CRZZ) — 3:49.02, 6) Fie- 
Tour de Pologne rozegrana zo- dorow (LZS) — 3:49,42, 7) Van 
stała na trasie Legnica — Lu- Ginneken (Holandia) — 3:49,56
bin, długości 34 km. Była to 
jazma indywidualna na czas, 
druga już w tegorocznym wy­
ścigu. Świetnie pojechał Zieliń 
ski, który prowadził już od 
pierwszych kilometrów i wy­
grał z przewagą 40 sekund nad 
swym kolegą klubowym z LZS 
Bekerem.

8) Staroń (CRZZ) — 3:50,13, 9) 
Kozłowski (LZS) — 3:50,13, 10) 
Pokorny (LZS) — 3:50,38.

Łączna klasyfikacja VII eta­
pu: 1) Zieliński (LZS) — 4:39,46 
(z bonifikatą), 2) Beker (LZS) 
— 4:40,56 (z bonifikatą), 3) Ku* 
dra (CRZZ) — 4:42,13, 4) Koz­
łowski (LZS) — 4:44,28, 5) St.

A oto wyniki jazdy indywi- Gazda (Start) — 4:44,52, G) Tauf 
dualnej: 1) Zieliński (LZS) — h *nn (NRD) — 4:45,01, 7) Paw- 
51,44, 2) Beker (LZS) — 52,24, łowski (LZS) — 4:46,29, 8) Fie

\(|o Dinh Dśem 
ukrywa zlotu

NOWY JORK (PAP). Agencja 
UPI donosi z Sajgonu, iż rząd 
Ngo Dinh Diema polecił prze­
nieść zapasy złota i walut z 
banków kraju do pałacu prezy­
denckiego. Diem zabezpiecza się 
najwidoczniej na wypadek nag­
łego załamania się reżimu. W 
Sajgonie sądzą, iż złoto zostanie 
przewiezione za granicę.

3) Magiera (Start) — 52,59, 4) 
Kudra (CRZZ) — 53,11, 5) Za­
pała (LZS) — 53,51, 6) Kozłow­
ski (LZS) — 54,15, 7) Bławdzin 
(LZS) — 54,23, 8) Linde (Start)
— 54,40, 9) Palka (LZS) — 54,48, 
10) Dyilk (LZS) — 54,59.

Zawodnik NRD, Taufmann o- 
raz Belg van Bree, którzy za­
jęli na mecie miejsca w pier­
wszej dziesiątce, za niedozwolo- 
loną wspólną jazdę otrzymali 
po 2 min. karne i spadli na 
dalsze pozycje. Taki sam los 
spotkał jeszcze Holendrów van 
Ginnekena i Broekmansa,

Niezwykle interesująca była 
druga część przedostatniego, 
VII etapu. Kolarze jechali w 
bardzo trudnych warunkach, 
podczas dotkliwego zimna i sta 
le padającego deszczu z Lu­
bina do Ostrowa Wlkp. Długość 
trasy wynosiła 152 km.

Na mecie pierwsi zameldowa 
li się zwycięzca jazdy indywi 
dualnej na czas — Zieliński 
oraz reprezentant NRD Tauf­
mann. Stoczyli oni zacięty bój 
na bieżni. Na ostatnim wirażu 
Zieliński nieprawidłowo odep­
chnął swego rywala i przeje­
chał linię mety jako pierw­
szy, a is sędzio wie przyznała 
mu — zgodnie z regulaminem
— drugie miejsce. W łącznej 
klasyfikacji VII etapu Zieliń

dorow (LZS) — 4:46,44, 9) Van 
Ginneken (Holandia) — 4:47,27, 
10) Zapala (LZS) — 4:47,36.

Etap ukończyło tylko 43 ko­
larzy. Wycofało się 13, w tym 
— obok Dylika i Gawliczka, 
także Zadrożny i Fornalczyk o- 
raz 4 zawodników zagranicz­
nych: Giese (NRD), Cooremans 
(Holandią) oraz van Bree i 
Philippaers (Belgia). Tak więc 
w wyścigu pozostało już tylko 
■5 zawodników zagranicznych: 1 
Belg, 2 Holendrów i 1 zawod­
nik NRD.

Klasyfikacja po VII etapach: 
1) Beker (LZS) — 33:17,41, 2) 
Zieliński (LZS) — 33:19,48, 3) 
Kudra (CRZZ) — 33:20,14, 4)
St. Gazda (Start) — 33:20,52, 5) 
Zapala (LZS) — 33:21,44, 6) Pa 
włowski (LZS) — 33:24,41, 7)
Van Ginneken (Holondia) — 
33:28,42, 8) Pokorny (LZS) —
33:30,52, 9) Koisela (CRZZ) —
33:31,40, 10) Kozłowski (LZS) — 
33:32,05.

Tsrssa Ciepła
- sTBamei

Bohaterka belgradzkich 
ski wygrał zdecydowanie przed ; mistrzostw Europy w lekkoa 
Bekerem i Kudrą. m, ™ .

Wyniki ii części VII etapu itlctyce, Teresa Ciepła, zo- 
Lubin — Ostrów Wielkopolski: j stała ostatnio szczęśliwą ma
1) Taufmann (NRD) — 3:49,02, inna W icdnvrii z bviiins-2) Zieliński (LZS) - 3:49.02, 3) I TT,, O „ ■, ?
st. Gazda (start) — 3:49,c2 i) skIch szpitali urodziła core- 
Beker (LZS) — 3:49,02. 5) ku- Czkę.

Dyrekcja Zasadniczej Szkoły 
Zawodowej Stoczni Marynarki 

Wojennej w Gdyni

ogłasza
i zapisy na rok szkolny 1963/64

do klasy
drugiej o specjalności:

SLUSARZ REMONTU MASZYN 
i URZĄDZEŃ OKRĘTOWYCH 

Do szkoły mogą być przyjęci kandydaci 
w wieku 14 do 16 lat.

Do podania należy dołączyć:
1. świadectwo ukończenia 7 klas szko­

ły podstawowej, 2. świadectwo ukończenia 
pierwszej klasy Z. S. Z., 3. życiorys włas­
noręcznie napisany, 4. metrykę urodzenia,
5. świadectwo lekarskie, 6. dwie fotografie.

Wszyscy uczniowie otrzymują wynagro­
dzenie do 380 zł miesięcznie, a w klasie 
trzeciej do 700 zł miesięcznie.

Uczniowie do i ze szkoły dowożeni są 
własnym autobusem pod stałą opieką 
sprzed dworca kolejowego w Gdyni.- 

Podania wraz z dokumentami przyjmuje
1 informacji udziela sekretariat szkoły w* 
każdy dzień od godz. 8—13 tel. 21-19-31 
do 34 wewn. 17.

Termin składania podaxi upływa z dniem
2 września 1983 r.

4093-K

SAMOTNY, wiek 50 lat 
poszukuje wspólniczki do 
fermy lisów norek, pa­
sieki. Cel matrymonialny. 
Oferty Biuro Ogłoszeń 
Gdańsk pod „M-3'078”.

G-3078
MAKOWSKI — Puck 29 
prowadzi od roku 1920 
biuro matrymonialne. In­
formacje 10 zł znaczkami.

G-3102

NIERUCHOMOŚCI
DOM 1-rodzinny z ogro­
dem sprzedam. Albert 
Niedzielski, Starogard Gd. 
ul. Działkowa 19. P-1320
WEJHEROWO: dom 2-pię
trowy okazyjnie sprze­
dam. Lewnain, Wejherowo, 
Smiechwska 23. G-2741

MATRYMONIALNE

WDOWIEC bezdzietny z 
mieszkaniem lat 61* pozna 
panią bezdzietną do lat 
55. Cel matrymonialny. 
Oferty Biuro Ogłoszeń 
Gdańsk pod „M-2528”.

.G-2528

WDOWA lat 62 posiada 
domek, zamieszkuje na 
wsi pozna wdowca — 
emeryta. Cel matrymo­
nialny. Makowski Puck 
29» Biuro Matrymonialne.

G-3162

SAMOTNA kupi mały 
domek jednorodzinny lub 
pokój z kuchnią (wydzie­
lone). Oferty Biuro Ogło­
szeń Gdańsk pod
„M-2745”.____________G-2.745
DOM jednorodzinny, bu­
dynek gospodarczy nowo 
wybudowane, działka 80*0 
m kw. sprzedam. Tczew, 
Hanki Sawickiej 5.

________  G-3047
DOM 6 pokoi z wygodami 
sprzedam. Mieszkanie ko­
nieczne. Oferty Biuro O- 
głoszeń Gdańsk pod 
„3106”. G-31C6

„WARSZAWĘ” z radiem 
stan dobry sprzedam lub 
zamienię na małolitrażo­
wy , chętnie „Moskwicz 
402”. Kwidzyn, Łąkowa 
34 m. 4. P-1318

UCZEŃ stolarski potrzeb­
ny. Gdynia, ul. Ujejskie 
go 18. G-604

LOKALE

SAMOCHÓD ,,Warszawę” 
furgon „Pikap” po kapi­
talnym remoncie sprze­
dam. Antoni Ciesielski, 
Kaliska pow. Starogard.

P-1317
„WARSZAWĘ” sprzedam. 
Malbork, Grunwaldzka 22 
m. 4 telefon 819. P-1336
SAMOCHÓD osobowy ma 
łolitrażowy (rok prod. 
1947” sprzedam, cena 
przystępna. Gd.-Wrzeszcz, 
ul. Hoene Wrońskiego 6.

__ ______ G-30*5-9
WÓZEK głęboki zagra­
niczny sprzedam. Tel. 
427-00. G-3063

BLIŹNIAK 2 razy trzy 
duże pokoje luksusowe, 
garaże sprzedam. Wiado­
mość: Poznań, Byczyńska
6. __  Br?3!1
DOMKI, wille, mieszka­
nia, dzi a łk i (ze zwoi en i e na 
budowę) sprzeda OTLEW 
SKI Gdynia, Abrahama 
29. G-754
OLIWA: kupię domek jed 
norodzinny wolny. Tele­
fon 21-32-55 godz. 12—16.

G-753

SPRZEDAŻ
SAMOCHÓD „Opel Ka­
det” sprzedam lub w roz­
liczeniu motocykl. Gdańsk 
-Siedlce, Zagórna 7-1.

G-2851
KLATKI norkowe, forte­
pian krótki „Brandt” 
4.000 sprzedam. Gdynia, 
Ujejskiego 18. G-603
„SKODĘ Oetavię” stan 
b. dobry sprzedam. 
Wrzeszcz, telefon 416-97 
między godziną 16—1'9.

G-2978

PIECE kaflowe przedwo­
jenne (trzy) do rozbiórki, 
piec łazienkowy z arma­
turą i trzon kuchenny 
sprzedam. Wiadomość: 
Gdynia tel. 21-17-48.

G-3102

CUKIERNIK, ekspedient­
ka uczeń potrzebni 
Wrzeszcz, Śniadeckich 14.

G-2299
UCZCIWĄ pomoc domo­
wą przyjmę. Oliwa, Grun 
waldzka 478-19 telefon 
52-06-52. G-2719
POMOC domowa z goto­
waniem dochodząca po­
trzebna. Gdańsk, Kartu­
ska 20 tel. 31-24-80.

G-2990
UCZNIA do zawodu gal- 
wamizatorskiego po szko­
le zasadniczej przyjmę. 
Chromownia, Wrzeszcz, 
ul. Chrobrego 9. G-3062
POMOC domową lub oso­
by do prowadzenia gos­
podarstwa domowego
poszukuję. Warunki do­
bre. Wejherowo, Koś­
ciuszki 20 m. 1. G-3074

GARAŻ sprzedam lüb wy 
dzierżawię Wrzeszcz, Ko­
chanowskiego. Wiado­
mość: Oliwa, Osiedle Mło 
dych, Norblina 20a.

G-3103
„FIAT 1100” — 6-osóbo- 
wy sprzedam. Cena 27.000 
— Wejherowo, ul. Mary­
narki Wojennej 27.

G-439
„MOSKWICZA” stan ide­
alny sprzedam. Wrzeszcz, 
Waisowskiego 8 m. 2. 
___________ ___________ G-3103
MEBLE i sprzęt domowy 
sprzedam. Wrzeszcz, Pru­
sa 2 m. 2 godz. 14—19.
__________ _____ G-3118
„MOSKWICZA 401” oka­
zyjnie sprzedam. Elbląg, 
Parkowa 20a, telefon 
24-93. ’ P-1338
WSK i W FM sprzedam. 
Wrzeszcz, Politechniczna
13 a,_________________ G-3,146
PIES airedale-terrier czter 
nasto-miesięczny, medali­
sta, rodzice nagrodzeni, z 
powodu wyjazdu tanio 
sorzedam. Oliwa-Przymo-

17—20. G-3148

P RACA
POMÓC domową stałą
przyjmę. Wrzeszcz, Grun-
waldzka 30-32 „C” m. 3. 

G-2311

POMOC domowa potrzeb­
na. Gdańsk, Pańska 1-2, 
zakład fryzjerski. G-3097
POMOC domowa do 3-oso 
bowej rodziny potrzebna 
od zaraz. Warunki do­
bre, Sopot, 22 Lipca 52 
m. 8 od godz. 16 — 20.

G-3103
UCZEŃ piekarski po­
trzebny. Spanie, wyży­
wienie zapewnione. Pie­
karnia, Elbląg, Ogrodowa 
32. P-1340

BYDGOSZCZ: zamienię
duży pokój, używalność 
kuchni na podobne w 
Gdańsku. Warunki ko­
rzystne. Informacje: tel.
31-41-47 Gdańsk. G-2843
KWIDZYN: 2 pokoje z
kuchnią st. bud. zamienię 
na podobne w trój mie­
ście. Władysław Chełmów 
ski, Kwidzyn,, ul. Brater- 
stwa Narodów 44. P-1319
MIESZKANIE nowe bu­
downictwo w centrum 
Kołobrzegu z wygodami 
zamienię na podobne 
trójmiasto lub bliskiej o- 
kolicy. Oferty Winiarski 
Kołobrzeg, Dworcowa
15-1.______  P-1339
MILANÓWEK k. Warsza­
wy — pokój samodzielny 
słoneczny, suchy blisko 
stacji zamienię na po­
dobna w trójmieście. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń 
Gdańsk pod „3114”.
LODZ: zamienię 2 poko­
je, kuchnia, wygody na 
bod,ohne w trójmieście. 
Warunki korzystne, Łódź, 
Srebrzvńska 83 m. 4 Trep 
czyński. p.r<5

PRZETARGI I LICYTACJE
Akademia Medyczna w Gdańsku ul. Curie Skło­

dowskiej 3a ogłasza przetarg II nieograniczony na 
wykonanie ogrodzenia posesji Stacji Biologicznej w 
Górkach Wschodnich k/Sobieszewa w terminie do 
dnia 31 października 1963 r. Ślepe kosztorysy są do 
wglądu w dziale technicznym AMC. Termin składa­
nia ofert upływa z dniem 5 września 1963 r.

Komisyjne otwarcie ofert odbędzie się w dniu 
6 września br. o godz. 10 w dziale technicznym pod 
w/w adresem. W przetargu mogą brać udział przed­
siębiorstwa państwowe, spółdzielcze i prywatne, A- 
kademia Medyczna w Gdańsku zastrzega sobie do­
wolny wybór oferenta lub unieważnienie przetargu 
bez podania przyczyn. 4106-K

PRACOWNICY POSZUKIWANI

NAUKA

UCZNIA lub uczennicę z
okolic Gdańska przyjmę. 
Zakład Krawiecki Gd.- 
Wrzeszcz, ul. Grumwaldiz-
ka_40 m._6._______ G-3129
UCZCIWA gosposia po­
trzebna na stałe. Warun­
ki dobre. Oddzieliły po­
koik. Wrzeszcz, ul. Pusz­
kina 7-1 obok Politech­
niki. • G-31'37
POMOC domową docho­
dzącą do dziecka 3-letnie 
go przyjmę natych­
miast. Warunki bardzo 
dobre. Oliwa-Przymorze. 
ul. Śląska 33D-9 zgłaszać 
się codziennie w godz. 
18—20. G-2983

K U P N O
SAMOCHÓD mało lub 
średniolitrażowy nowy 
względnie używany w bar 
dzo dobrym stanie kupię. 
Konieczny szczegółowy 
opis techniczny i ceńa. 
Oferty Biuro Ogłoszeń 
Gdańsk pod „3107”.

G-3H07

ANGIELSKIEGO, NIE­
MIECKIEGO indywidual­
nie, grupowo udziela grun 
townie Jakubowski, Gdy­
nia tel. 21-84-76. G-57'2
ZAPISY na kursy pisania 
na maszynach w Gdyni, 
Gdańsku, Gdańsku-Wrze- 
szczu, Tczewie, Elblągu i 
Lęborku przyjmuje Stówa 
rzyszenie Stenografów i 
Maszynistek Oddział w 
Gdyni, ul. Abrahama 8.

Rejonowe Zakłady Zbożowe w Kwidzynie, ul. Ko­
ściuszki nr 38 zatrudnią natychmiast kierowcę na 
ciągnik „Ursus C-45” z miejscem stacjonowania w 
^ ztumie. Zgłaszać się w Kwidzynie pod w/w adre- 
sem-______ 4078-K

Gl. księgowego ze znajomością zagadnień pracy w 
spółdzielczości (wymagane średnie wykształcenie + 
praktyka) oraz elektryka konserwatora (z uprawnie- 
niami) — zatrudni od zaraz Spółdzielnią Inwalidów 
„Zjednoczenie ’ Gdańsk, ul. Wałowa 17, tel. 31-16-82. 
Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu. 
^_______ 4075-K

Przeds. Robót Elektr. „Elektromontaż” Gdańsk, uh
Chmielna 26-28 zatrudni starszą księgową, z-cę gł. 
księgowego d/s księgowości i inżyniera mechanika 
oraz kierownika magazynu mater, elektrycznych («- 
sprzętu). Zgłoszenia ■ przyjmuje dział zatrudnienia 
P. R. E. „Elektromontaż” w Gdańsku, ul. Chmiel­
na 26-28 (godz. 7—14). 4079-K

zapisy na naukę gry na 
fortepianie Gdynia,
Abrahama 76 m. 2.

lekarskie

SPECJALISTA, wenerycz­
ne, skórne,, płciowe dr 
Lipiński, Sopot, Chrobre­
go 212, telefon 51-12-87.

_____R Ö Ż N E
OSTRZEGAM przed kup­
nem 8 sztuł ‘ drzew owo­
cowych, jednej szopy na 
drzewo, Gdynia 7, Sło­
neczna 32. Feliks Regliń- 
ski, Sobieszewo. G-3125

Ś. f p.
ANIELA z LIPKOWSKIC’3

Saryusz-Za leska
ur. w Rohach na Ukrainie, 
zmarła 29 sierpnia 1963 r.

Msza Sw. odbędzie się w kościele Sw. Ródziny 
w Gdyni przy ul Czerw. Kosynierów, 31 sierp­
nia 1963 r. o godz. 10, wyprowadzenie zwłok z 
kaplicy cmentarnej na Witominie o godz. 11.30.

RODZINA

DANUSIA Spejcys proszę 
wiadomość. Biuro Ogło­
szeń Gdańsk pod „3161”.

Dnia 27, 8. 19G3 r. zmarł

Stanlsiaw JPcfclosisld
długoletni i zasłużony członek Polskiego Związku 
wędkarskiego odznaczony srebrną odznaką PZW

^Wyprowadzenie zwłok nastąpi 31. 8. 1963 r. O 
godz. 15 z kaplicy cmentarnej Srebrzysko. 

CZESC JEGO PAMIĘCI!
Zarząd l członkowie koła PZW 

w Gdańsku-W'rzesze z u
3166-G

<



Nr 207 (5965) DZIENNIK BAŁTYCKI

sspKOTillmhhs
(ś&kśj. ImdmS O

O> @3 5Yß/7
SŁAŚMĘM W€S§WŁklf%
f

STĘP dla niewta­
jemniczonych: . U- 
chwala Rządu i 
CRZZ z 23 lipca 
br. zobowiązuje 
naszą gospodarkę 

do wykrycia i wyelimino­
wania przyczyn, które spra­
wiły, że w I półroczu br. 
wzrost wydajności pracy 
pozostał daleko w tyle za 
wzrostem zatrudnienia i 
funduszu płac. Inaczej mó­
wiąc — zarobki nasze nie 
zawsze znajdują pokrycie 
w efektach produkcyjnych, 
co z punktu widzenią cało­
kształtu gospodarki narodo­
wej .jest zjawiskiem nieko­
rzystnym.

W związku z realizacją 
uchwały reporter odwiedził 
kilka zakładów produkcyj­
nych i przedsiębiorstw w 
Gdańsku. Oto w skrócie 
plon tych wizyt...

NA PRZYKŁAD GDAŃ­
SKIE ZAKŁADY ' FU­

TRZARSKIE

LISY, kołnierze, błamy, 
futra: wszystko dla
pań. A dla reportera? 

Proszę pisać... Wskaźniki 
I półrocza br.: produkcja 
107,2 proc. według cen zby­
tu, zatrudnienie 98,8 proc., 
fundusz płac w grupie prze 
myślowej 106,2 proc., wy­
dajność pracy na 1 robot­
nika według cen zbytu 107,6 
proc. Na dodatek — 7,7 ty­
sięcy godzin nadliczbowych.

Nie jest najgorzej, ale 
może być lepiej! Powołana 
w zakładach komisja do 
kontroli i analizy wydajno­
ści pracy i zatrudnienia do­
szła do wniosku, że trzeba:

© zaostrzyć nadzór nad 
wydawaniem przepustek w 
czasie pracy i zobowiązać 
kierowników działów do 
wyciągania konsekwencji 
wobec nonszalanckiej posta 
wy pracowników,

© wprowadzić sankcje za 
nieusprawiedliwioną absen­
cję z uwzględnieniem po­
trzeby analizy przez czyn­
niki społeczne absencji cho 
robowej,

© zwrócić uwagę na kar­
ty drogowe kierowców ce 
lem uniknięcia zapisów, z 
których wynika, że kierow­
ca jeździ po 18 godzin na 
dobę, a co rzadko jest praw 
dą; podjąć planowanie tra­
sy przebiegu wozów i cza­
su pracy kierowców, żeby 
uniknąć wypłat zą nadgo­
dziny bez faktycznego po­
krycia.

Czy to wszystko? Głos ma 
p. o. kierownika działu wy­
prawy Adam Młynarski:

— Ważna jest też właści­
wa organizacja cyklu pro­
dukcji, żeby skóry nie cho­
dziły z jednego kąta hali w 
drugi, a z tym bywa róż­
nie... Albo sprawa bieżą­
cych remontów maszyn. 
Trzeba wyeliminować nie- 
planowe przestoje, bo to 
rzutuje na wydajność robot 
nika... Do takiego, na przy­
kład, grempla brak było 
części zamiennych i maszy­
na stała 2 tygodnie...

Są jednak i niezależne od 
zakładu zjawiska, jak np, 
60-procentowe zaledwie wy 
korzystanie maszyn, a to z 
powodu braku surowca.

I jeszcze taka ciekawost­
ka ekonomiczna: w I kwar­

tale br. GZF miały rozli-1 rzystania — to podniesienie 
czyć się z bankiem według dyscypliny pracy i pełne wy
metody pracochłonności. Re
zultat: 100 tysięcy zł osz­
czędności w stosunku do li­
mitu funduszu płac. Zjedno­
czenie Przemysłu Skórzane­
go w Łodzi powróciło jed­
nak do starej metody roz­
liczania według cen zbytu 
i... 100 tysięcy zł przekro­
czenia!
„HYDROSTER” WALCZY 

Z WIATRAKAMI
■if IERUNEK uderzenia wy 
11 znacza problematyka 

trzech komisji, powo­
łanych w tym zakładzie w 
związku z realizacją uchwą 
ły: organizacja pracy, za­
trudnienie i płace oraz dy­
scyplina...

Rozmawiam z przewodni­
czącym komisji organizacji 
pracy, inż. Januszem Bro­
niewskim:

— Jesteśmy w trakcie 
prac. Naszym celem jest

korzystanie dnia roboczego. 
Przykład: II zmiana w za­
kładzie nr 1 kończy pracę 
o godz. 22 i w tym samym 
momencie odchodzi ostatni 
dzienny tramwaj linii „8”. 
Następny jest już nocny i 
trzeba czekać. Ludzie, chcąc 
zdążyć na ostatni dzienny, 
urywają się. 50 osób razy 
10 minut równa się strąco­
nej dniówce! Co na to W7FK 
GG?

Kierownik działu mecha­
nicznego w zakładzie nr 1 
Mieczysław ' Karkosiński:

— Większa wydajność to 
unifikacja i seryjność, a na­
sza obecna produkcja jest 
jednostkowa... Poza tym kło 
poty materiałowe, brak no­
woczesnego sprzętu i nowej 
technologii...

Albo taka rzecz: pracow­
nicy działu tracą po pół go­
dziny dziennie na osobiste 
zaopatrywanie się w elemen

[IfEHSnnNdPddA

ograniczenie liczby nadgo- ty. lekkie z rozdzielni. 30 
dżin i doprowadzenie tą m*nut razy 110 pracowni-

lo iui muzealia zaSiylfcS

drogą do rytmiczności pro­
dukcji...

Chodzi głównie o zabez­
pieczenie robót na montażu 
przez dział obróbki mecha­
nicznej, gdzie brak jest do­
statecznej kadry fachow­
ców. Radzą sobie otwiera­
jąc w br. własną przyzakła­
dową szkołę obróbki me­
tali. Obawy przed przekro­
czeniem limitu zatrudnienia 
nie ma, bo wzrost zadań 
przekracza znacznie możli­
wości zdobycia rąk do pra­
cy. Chcą także przerobić 
jeden budynek administra­
cyjny na hotel, żeby móc 
zaoferować nowo zatrudnić 
nym obok pracy i dach nad 
głową.

A problem wydajności? 
Na wydajność rzutuje do­
bór asortymentu. Jeśli asor 
tyment przedstawia dużą 
wartość, to wynika duża 
wydajność i odwrotnie. Nie 
jest to najlepsza miara 
efektów pracy robotnika 
który może się często naro­
bić, jak wół, pracując przy 
pracochłonnych a tanich 
asortymentach, a mimo to 
zakład planu nie wykona...
I tutaj kłania się znowu po­
trzeba zastosowania metody 
pracochłonnościowej, jako 
uczciwego miernika wydaj­
ności pracy. Inaczej wszy­
stko przypomina walkę z 
wiatrakami...

Inne rezerwy do wyko-

ków czyni dokładnie 55 
marnowanych godzin dzien­
nie. Chcieli zainstalować 
tablicę sygnalizacyjną, ale 
nie mogą dostać 100 metrów 
kabla wielożyłowego...

Policzcie sami: ile strat
kosztuje gospodarkę ten 
brakujący kawałek kabla?

Tyle na dziś. Dalsze wy­
niki naszego rajdu śladem 
uchwały z 23 lipca podamy 
następnym razem.

Lech NIEKRASZ

Przed dwoma tygodniami 
w artykule „Nie ma kto 
płacić?” przedstawiłem spra 
wę byłego pracownika spól 
dzielni „PORT-SERVICE” 
Mariana Szurawskiego. Za­
rzuciłem spółdzielni łama­
nie obowiązującego prawa 
przy zwalnianiu robotnika 
chorego na gruźlicę. I to w 
chwili, kiedy w spółdzielni 
leżała decyzja komisji lekar 
skiej ö wysłaniu go na wcza 
sy lecznicze.

TELEFON

NIEJEDEN czytelnik ar­
tykułu, krytykującego 
jakąś instytucję, zada 

je sobie pytanie: co się z 
tym artykułem dalej dzie­
je? Czasami — ale bynaj­
mniej nie zawsze — widzi 
w rubryce „Siadem naszych 
artykułów” jakieś wyjaśnie­
nie. Nie zawsze, ponieważ 
wyjaśnienia bywają różne. 
Albo istotnie przyznają

MIKROFILMY I DOKU­
MENTY O POWSTANIU 

STYCZNIOWYM
Ambasador Francji w Pol­

sce p. Charpentier przeka­
zał w dniu 29 bm. profeso­
rowi J. Groszkowskiemu 
mikrofilmy i dokumenty, do 
tyczącego Powstania Stycz­
niowego. Uroczystość odby­
ła się w Polskiej Akademii 
Nauk w V/arszawie.

Na zdjęciu (od lewej): am­
basador Francji p. Char­
pentier, prof. Tadeusz Man- 
teufel, prof. Ignacy Ma­
łecki i prof. Janusz Grosz- 
kowski oglądają mikrofil­
my i dokumenty, przekaza­
ne Polsce.

Na budowie nowego ośrod
W Muzeum Marynarki W ojennej w Gdyni zgroma­

dzono wiele ciekawych eksponatów, które brały udział 
w obronie Wyibizeza w 1939 roku. Do niciz należą rn, kadlubo'wego w Stoczni 
tn. (na zdjęciu) zdwojone działo typu Bofors 120 mm, Komuny Paryskiej w
Znajdowało się ono na nowoczesnym stavoiaczu min |Gdyni _ największej inwe
ORP „Gryf , który należał do największych jednostek stycji stoczniowej w Pol-
na^L ^°ienłiei* . see — w końcowym stadium

ORP „Gryf brał udział w obronie Wybrzeża w 1939 znajdują się prace przy bu 
roku, odpiei ając liczne ale ki lotnict wa hitlerowskiego : dowie bramy dokowej, któ 
i niszczycieli. ORP „Gryf” zatopiony został bombami 1 rej zmontowanie jest wa- 
olniczymi na Helu. runkiem wodowania statku

budowanego na suchym do­
ku.

Jak nas informuje dyrek­
tor inwestycji stoczni gdyń 
skiej inż. Giuszek, przepro­
wadzono już próby szczelno 
ści bramy z pozytywnym wy 
nikiera. W ciągu najbliż­
szych dni prowadzone bę­
dą dalsze podobne próby, 
jednak najważniejsze prace

Brama suchego doku-olbrzyma
iui zmontowano!

Na drugim zdjęciu widzimy jedno z dział, jakie po­
siadały baterie helskie i na Kępie Oksywskiej, które 
brały udział w obronie Wy brzeża w 1939 roku, a obec- 
file znajdują się W muzeum. Tekst i fotq Jan Kopeć

Przedszkola 
dia wodniaków

Wielkim powodzeniem, 
wśród turystów i amato­
rów sportów wodnych cie­
szą się prowadzone przez 
PTTK „szkółki kajakowe”. 
Uczestnicy ich przechodzą 
na dwutygodniowych turnu 
sach naukę pływania, posili 
giwainia się taborem wod­
nym i biwakowania.

Dysponując odpowiednim 
sprzętem, warunkami loka­
lowymi oraz terenowymi, 
zarząd okręgu PTTK w Ol­
sztynie wystąpił z inicjaty­
wą zorganizowania podob­
nych szkółek w okresie zi-

mamy już za sobą, gdyż 
przecieki przez bramę, od­
gradzającą nieckę suchego 
doku od basenu portowego, 
były minimalne.

Dokumentację budowy 
bramy dokowej kupiliśmy 
w Anglii, mającej nawiększe 
doświadczenie w budowie 
tego rodzaju obiektów. Nie 
stety, dokumentacja angiel­
ska przewidywała montaż 
bramy dokowej w całości, 
co było nie do przyjęcia w 
warunkach gdyńskich, wia­
domo bowiem, że na su­
chym doku rozpoczęliśmy 
budowę statku dla PLO jc 
szcze przed zakończeniem 
wszystkich robót dokowych. 
W Anglii zakłada się bra­
mę dopiero po zalaniu do­
ku wodą, co u nas ozna­
czałoby poważną stratę cza 
su, dochodzącą do 6 tygod­
ni, a więc równą okreso­
wi, niezbędnemu do mon­
tażu kadłuba jednego statku 
na doku.

Ponieważ na przerwę ta­
ką nie było nas stać, inż.

twórczego podejścia naszych 
inżynierów przy realizacji 
tej wielkiej inwestycji okrę 
towej.

Montaż statku o nośności 
9.300 ton, budowanego dla 
PLO, jest już daleko posunię 
ty, toteż wodowanie jedno­
stki nastąpi po ostatecznym 
zakończeniu prac przy bra 
mie dokowej. Według otrzy­
manych przez nas inform a • 
cji, nastąpi to na przełomie 
września i października i 
będzie połączone z uroczy­
stym przekazaniem całego 
doku do eksploatacji.

(a)

dziennikarzowi rację i za­
pewniają, że sprawa będzie 
załatwiona, albo z nim pole 
mizują. Bywają jednak ta­
kie, które niczego nie wy­
jaśniają. Albo też artykuł 
przechodzi bez echa. Bo by 
wa i tak.

W tym wypadku było ina 
czej: na biurku dziennika­
rza odezwał się telefon. Pre 
zes spółdzielni „Port-Servi­
ce” zaprasza na konferen­
cję poświęconą tej sprawie. 
Być może — mówi — i myś 
my gdzieś zgrzeszyli, ale mo 
że być, że i my mamy argu 
menty, które pana mogą 
przekonać. DIa szerszego 
omówienia tych spraw za­
praszamy zarząd, przedsta­
wicieli Rady Nadzorczej i 
WZSP oraz technicznego 
inspektora pracy spółdziel­
czości i inspektora pracy 
WKZZ.
ZBIEG OKOLICZNOŚCI...

PRZYPOMNIJMY spra­
wę Szurawskiego. W 
lutym 1962 roku został 

on przyjęty na kandydata 
na członka spółdzielni.

Po przepracowaniu 10 miesię 
cy zachorował: stwierdzono u
niego gruźlicę. Przychodnia 
przeciwgruźlicza rozpoczęła le­
czenie. Jednocześnie poleciła 
przenieść go do lżejszej pracy. 
Z tą chwilą stał się dla spół­
dzielni ciężarem, bo takiej pra­
cy dla niego nie było. Jednak­
że zastosowano się do polece­
nia i Szurawski na niskich 
stawkach godzinowych „obijał 
się”. Właściwą pracę miał do­
stać w przyszłości.

Ale w marcu komisja lekar­
ska przyznaje mu wczasy 
przeciwgruźlicze od 3 czerwca 
br. Po skompletowaniu papie­
rów Szurawski składa je 2 maja 
w Wydziale Portowym w Gdy­
ni, a 4 maja... otrzymuje wymó 
wienie. Pyta, co będzie z wcza­
sami. Te — odpowiadają mu — 
nie przepadną. Dostanie je, ale 
później — w lipcu, sierpniu. A 
w lipcu oświadczono mu, że 
wczasów nie dostanie, bo nie 
ma kto za niego płacić.

W artykule sugerowałem, 
że „Port-Service” zwolnił 
Szurawskiego właśnie dlate­
go, żeby oszczędzić na kosz­
tach jego leczenia oraz że 
nie przestrzegał obowiązują 
cych przepisów, w myśl któ 
rych Szurawski w tym cza­
sie był członkiem spółdziel­
ni. A członka spółdzielni 
zwalnia się w zupełnie in­
nych terminach i w innym 
trybie.

Konferencja wyjaśniła, że 
ze strony zarządu złej wol! 
tu nie było. Był tylko fatal 
ny zbieg okoliczności, a wi­
nę ponoszą niższe organy ad 
ministracyjne spółdzielni. 
Cała sprawa przeszła obok 
zarządu.

...ALE NIE TYLKO
ISAŁEM poprzednio, że 
Szurawskiemu „oświad 
czono”, „powiedziano”. 

Zrobiłem to celowo, bo w 
tej sprawie były dwie stro­
ny: z jednej Szurawski, a z 
drugiej cała hierarchiczna 
drabina wydziałów, zarzą 
du, rady nadzorczej, WZSF. 
Dla Szurawskiego odpo­
wiedź, udzielona przez kie­
rownika wydziału, czy któ­
rąś z urzędniczek, jest od­
powiedzią spółdzielni. Dlate 
go nie zwrócił się do zarzą 
du, ani do Rady Naczelnej. 
Po prostu nie wiedział, że 
trzeba i można.

Na konferencji prezes spół­
dzielni po wyjaśnieniu wszy­
stkich okoliczności z punktu 
oświadczył, że Szurawski na 
Avczasy pojedzie i spółdziel­
nia pokryje koszty jego tani 
pobytu. Przedstawiciel Rady 
Nadzorczej decyzję tę poparł.

Ż obrad służby rolnej
W Wydziale Rolnictwa i 

Leśnictwa Prezydium WRN 
odbyła się wczoraj narada 
wojewódzkiej służby rolnej 
i kierowników wydziałów 
rolnictwa powiatowych rad 
narodowych. Omawiano ak­
tualne problemy gdańskie­
go rolnictwa, a szczególnie 

Zygmunt Rządkowski z dz,ia j przebieg wymiany ziarna
łu inwestycji opracował in 
ną metode. która likwido­
wała przerwę w pracy su­
chego doku. Metoda ta prze 
widywała montaż bramy 
przy niezatopionym doku

siewnego oraz kontraktacji 
pszenicy i innych upraw, 
możliwości zwiększenia ba­
zy paszowej, konieczność 
odpowiedniego rozdziału i 
zużycia nawozów sztucz-

(„na suelio”), w sekcjach: nych itp. 
przy równoczesnym monta- j Ilość materiału siewnego 
zu kadłuba statku. | do tegorocznej wymiany

Metoda, opracowana przez | jest w woj. gdańskim wy-
inż. Rządkowskiego w peł-

mowym dla amatorów że-iai zdała egzamin i jest je- 
larstwa lodowego. Iszczą jednym dowodem

starczająca. Konieczne bę 
dą tylko pewne przerzuty 
ziarna, zwłaszcza żyta. do

W LABIRYNCIE 
PRZEPISÓW

ALE konferencja poruszyła 
sprawy^ bardziej ogól­
ne, które dotyczą już 

całej spółdzielczości pracy. 
Na brak przepisów, regu­
lujących działalność spół­
dzielczości pracy narzekać 
nie można. Raczej prze­
ciwnie, jest ich tyle, że 
trudno się w nich połapać, 
t co gorsza, do dnia dzi­
siejszego nie wszystkie są 
należycie skomentowane.

Na przykład sprawa od­
mowy przyjęcia na człon­
ka spółdzielni. Statut mó­
wi wyraźnie, że dokonuje 
tego rada nadzorcza na 
wniosek zarządu. Zarząd 
„Port - Service” utrzymu­
je, że z chwilą powzięcia 
uchwały przez zarząd, uch­
wała ta jest prawomocna, 
a rada nadzorcza przyjmu­
je ją tylko do zatwierdza­
jącej wiadomości. Zarów­
no zdaniem moim, jak i 
obu inspektorów pracy, 
prawną moc uchwale nada­
je dopiero rada nadzorcza.

Ma to zasadnicze znacze­
nie w omówi anym wy­
padku. Gdyby słuszna by­
ła interpretacja zarządu, 
wymówienie pracy Szuraw- 
skiemu byłoby zgodne z 
prawem. Gdyby się okaza­
ło, że interpretacja zarzą­
du jest błędna, Szurawski 
w chwili, kiedy mu wy­
mawiano pracę, byłby już 
członkiem spółdzielni (stał 
by się nim automatycznie), 
a wówczas zwolnienie jegot 
byłoby sprzeczne z ustawo­
dawstwem.

Zgodziliśmy się wszyscy 
na to, aby to zagadnienie 
prawne rozstrzygnęła naj­
wyższa instancja spółdziel­
cza w Warszawie.

O decyzji nieprzyjęcia w 
poczet członków trzeba 
zawiadomić zainteresowa­
nego. Szurawski twierdzi, 
że go nie zawiadomiono, 
zarzą<^[ utrzymuje, że zawia­
domiono ustnie. Ale dowo­
du na to przecież nie ma! 
Postanowiono w przyszłoś­
ci takie zawiadomienia prze 
syłać listem poleconym.

Nie byłoby rzeczą celo­
wą relacjonować przebieg 
całego zebrania, na którym 
omawiano i wyjaśniano je­
szcze wiele spraw, jak go­
dziny nadliczbowe, wysta­
wianie opinii itd. Przytoczo 
nych spraw wystarczy, aby 
stwierdzić, że narada była 
owocna. Z jednej strony 
pozwoliła naprawić niewąt­
pliwą krzywdę, którą wy­
rządzono (jeszcze raz stwier 
izam, że bez złej woli) 
człowiekowi, z drugiej zaś 
strony narada uczuli zarząd 
na pewne sprawy organi­
zacyjne, których zaniedba­
nie wywołało całą burzę.

W każdym razie żadne 
pisemko wyjaśniające nie 
urobiłoby tyle dobrego, co 
■narada, zwołana przez 
„Port - Service”.

Władysław MERGEL 
___ »___ _

Kłowe 
zakłady „Styren“ 
w Elblągu

Zgodnie z postulatami e- 
kóncmistów Wybrzeży oraz 
uchwałami Międzywojewódz 
kiej Komisji do Spraw Ko­
operacji z Przemysłem O- 
krętowym — Elbląg stał się 
siedzibą nowych zakładów 
przemysłowych, ściśle zwią­
zanych z potrzebami przemy 
siu okrętowego. Na podsta­
wie uchwały Prezydium 
WRN, Elbląskie Zakłady 
Przemysłu Terenowego zo­
stały przekształcone na El 
bląskie Zakłady Tworzyw 
Sztucznych „STYREN”, któ 
re stopniowo przestawiać 
się będą na produkcję wy­
robów z tworzyw sztucz­
nych dla potrzeb stoczni o-

powiatów, w których plo­
ny były na skutek klęsk 
żywiołowych najsłabsze.

W wielu gromadach wy­
miana już się rozpoczęła.
Np. av pow. kwidzyńskim 
wpłynęło już do GS na po­
czet wymiany 28 ton ziar­
na konsumpcyjnego, a w 
malborskim — 40 ton.

Na naradzie wskazywa- laz budownictwa 
no m. in. na konieczność 
przyśpieszenia kontraktacji 
pszenicy. Celem zabezpie­
czenia pasz dla inwenta­
rza na zimę trzeba będzie 
zwrócić w tym roku szcze­
gólną uwagę na produkcję 
kiszonek, wykorzystując w 
tym celu wszystkie nada­
jące się do tego surowce.

tch)

Nowe zakłady w Elblągu 
rozpoczęły juz produkcję be 
lek podłogowych z tworzyw 
sztucznych dla budownictwa 
oraz budowlanych części wy 
posażeniowych, jak np. Je 
wozmywaki i wanny. W IV 
kwartale br. rozpocznie się 
produkcja części dla stat­
ków z tworzyw chemoutwar 
dzalnych. -
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W XXIV rocznicę
napaści Hitlera
Miejski Komitet Fron 

tu Jedności Narodu w 
Gdańsku zawiadamia, że 
dziś, dnia SI bm. odbę­
dzie się uroczysty cap­
strzyk w związku z ob­
chodem XXIV rocznicy 
napaści hitlerowskich 
Niemiec na Polskę.

Uczestnicy capstrzyku 
zbiorą się przy Teatrze 
Wielkim o godz. 18,30, 
skąd przemaszerują Ale­
ją Zwycięstwa, Wałami 
Jagiellońskimi, przez 
Targ Węglowy do gma­
chu dawnej gdańskiej 
Poczty Polskiej.

Organizacje polityczne, 
Społeczne i zakłady pra­
cy złożą wieńce:

9 przy obelisku har­
cerskim i przy czół 
gu w Alei Zwycię 
stwa,

# przy płycie ną Tar 
gu Węglowym,

9 przy płycie pamiąt 
kowej „Poczty Pol­
skiej”, gdzie będzie 
przemawiał prezes 
zarządu oddziału 
miejskiego ZBoWiD 
poseł Lendzion.

Rozpoczęcie uroczysto­
ści przy „Poczcie Pol­
skiej” nastąpi o godz. 20.

Z kroniki 
wypadków

W nocy z czwartku na pią­
tek, znajdujący się w stanie 
nietrzeźwym Stanisław K, — 
skradł motocykl WSK i jadąc 
na nim najechał na barierę 
zamykającą jezdnię na ulicy 
Warzywniczej w Gdańsku. Mo­
tocykl został uszkodzony, a 
sprawca wypadku znajduje się 
w areszcie.

We Wrzeszczu, jadący wozem 
traktem konnym Al. Zwycię­
stwa, w stanie nietrzeźwym, 
Alojzy K., najechał w czasie 
wymijania na motorower „Sim 
son’'. Motorower został uszko­
dzony, a jego kierowca Paweł 
K, doznał lekkich obrażeń.* * *

Na ul. 20 Października w So­
pocie samochód ciężarowy pro­
wadzony przez Mirosława W. 
z Garwolina wymusił pierw­
szeństwo przejazdu i zderzył 
się z „Syreną”, prowadzoną 
przez Zygmunta S. z Gdańska. 
Oba samochody zostały usz­
kodzone. * * *

Na hamujący nagle na ulicy 
Czerwonych Kosynierów w Gdy 
ni samochód osobowy „Warsza­
wa”, prowadzony przez Broni­
sława Cz., najechał samochód 
furgon, prowadzony przez Ry­
szarda Sz.

Gadulstwo słono kosztują
Na razie w Oliwie potem w Gdańsku
Wrzeszczu i Gdyni
W tych dniach * abonenci 

nowej, automatycznej 
centrali telefonicznej w Oli­
wio otrzymali z Rejonowe­
go Urzędu Telekomunikacyj 
nego pisemko, informujące 
o zmianie zasad pobierania 
opłat za rozmowy telefo­
niczne, począwszy od 1 
września.

A mianowicie: dzwoniąc 
z Oliwy do Gdańska, Wrze­
szcza czy Gdyni, to znaczy 
wykręcając numer zaczy­
nający się od cyfry: 3, 4
lub 2 trzeba pamiętać, że 
płaci się w zależności od 
czasu trwania rozmowy. Za 
każde 30 sekund rozmowy 
opłata wynosić będzie 40 gr 
(za 2-minutową rozmowę 
1,60 zł, za 3 minuty 2,40 zł 
itd.). Licznik będzie wybi­
jał liczbę tych 30-sekundo- 
wych „odcinków” rozmowy, 
jakby to były poszczególne 
rozmowy. Wyniki okażą się 
w opłacie miesięcznej, po­
nieważ opłata ta składa się 
ze stałej opłaty 40 zł za 
abonament i ryczałtu za 50 
rozmów.

Dotąd ryczałt ten wynosił 
35 zł. Dla mieszkańców Oli­
wy obecnie ryczałt za 50 
rozmów będzie wynosić 20 
złotych. Jeśli rozmów bę­
dzie więcej, niż 50 w mie­
siącu, doliczona będzie opla 
ta za rozmowy' dodatkowe 
po 40 gr każda. Nie ograni­
cza się czarni tylko w roz­
mowach, prowadzonych w 
obrębie centrali oliwskiej 1 
sopockiej, a więc z nume- 
ra,mi, zaczynającymi się od 
52 i 51. Przy wykręcaniu 
tych numerów licznik, od­
mierzający czas, nie będzie 
działał. Opłata za taką roz­
mowę również wyniesie 40 
gr.
PONIEWAŻ rachunki za tele- 
*■ fon opłacają abonenci w 
pierwszych dniach miesiąca 
zgóry, we wrześniu abonenci 
oiiwscy zapłacą tylko 40 zł sta­
łej opłaty, a za rozmowy, prze 
prowadzone według liczników 
w okresie od 1 do 15 września, 
zapłacą w rachunku paździer­
nikowym. Dopiero w listopa­
dzie zapłacą za rozmowy, prze­
prowadzone w ciągu miesiąca 
(od 15. IX. do 15. X.).

Skomplikowane będzie obli­
czanie rozmów, przeprowadza­
nych przez osoby postronne,

korzystające z telefonu za opla
tą. Przepisy mówią, że qd tych 
osób abonent oliwski ma pra­
wo pobrać opłatę 70 gr za roz­
mowę w obrębie Oliwy i So­
potu — niezależnie od czasu 
trwania rozmowy. Za rozmowy 
z numerami Gdyni, Wrzeszcza 
i Gdańska można pobrać 1 zł 
plus należność po 40 gr za każ­
de 30 sekund. Czyli trzeba stać 
z zegarkiem w ręku i liczyć.

Za rozmowę międzymiastową 
będzie się liczyło tak, jak do­
tąd, plus dodatkową opłatę 
1 zł.

To wszystko dotyczy Oli­
wy. Jak będzie z pozostały­
mi obszarami trójmiasta i 
dlaczego Oliwę wyodrębnio­
no od macierzystego Gdań­
ska, a związano z Sopotem, 
z którym chyba mieszkań­
ców Oliwy nie wiążą żadne 
interesy — wyjaśnia nam 
p. Zagórski z Dyrekcji Okrę 
gu Poczty i Telekomunika­
cji w Gdańsku.

Zarządzeniem ministra 
łączności, dotyczącym tele­
fonicznego ruchu automa­
tycznego w całym kraju, 
trójmiasto zostało podzielo­
ne na trzy obszary sie­
ci miejscowych: Gdynia,
Gdańsk z Wrzeszczem i 
Oliwa z Sopotem.

Przy podziale tym kiero­
wano się wyłącznie wzglę­
dami technicznymi, nie znaj 
dując innych możliwości 
połączeń. Po uruchomieniu 
nowej centrali we Wrzesz­
czu w końcu b. roku zasady 
opłat obowiązujące w Oli­
wie będą zastosowane w 
Gdyni, Gdańsku i Wrzesz­
czu z wyjątkiem Sopotu, 
gdzie inwestycje telekomu­

nikacyjne przewidziano do­
piero pod koniec przyszłego 
roku.

Wprowadzenie opłat we­
dług czasu trwania rozmo­
wy pomiędzy równymi cen­
tralami ma ną celu odcią­
żenie łącz między centrala­
mi, godzinami blokowanych 
przez gadułów, i sprawied­
liwsze pobieranie opłat. (Do 
tąd wszyscy płacili 35 zł ry­
czałtu zą 50 rozmów, tj. z 
narzutem 75 proc. dla po­
krycia kosztów, związanych 
z utrzymaniem sieci, bez 
względu na to, czy rozmo­
wa trwała minutę, czy ktoś 
blokował łącza przez godzi­
nę). W nowym systemie 
opłat nąrzutów nie będzie, 
tylko opłata za rzeczywiste 
korzystanie z sieci.

Trójmiasto jest trze­
cim z kolei obszarem, 

gdzie wprowadza się nowe 
opłaty. Pierwszą była stoli­
ca, potem Katowice.

Podając te informacje 
naszym czytelnikom, nie 
pretendujemy do wyczer­
pania zagadnienia. Z pew 
nością zainteresowanym 
tymi sprawami nasuwa 
się jeszcze wiele wątpli­
wości i co do podziału 
central, i co do obrania 
za jednostkę czasu rozmo 
wy 30 sekund, i w związ­
ku z tym co do ogromnej 
zwyżki opłat dla instytu­
cji, które mnóstwo spraw 
załatwiają telefonicznie. 
Zostawiając w tej spra­
wie wolną trybunę na­
szym czytelnikom, do za­
gadnień telekomunikacji 
będziemy jeszcze powra­
cać. (t)

KOPUŁA NA TEATRZE STANIE W II DEKADZIE WRZEŚNIA
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Znów bałagan z dostawami mleka
do domów
Co roku wielu mieszkań­

ców trójmiasta przed wyjaz 
dem na letnie urlopy rezyg 
nu je z dostawy mleka bu­
telkowego do domu. Po mie 
siącu czy dwu zwykle moż 
na było spokojnie z powro 
tern zamówić mleko. W tym 
roku jest inaczej. W wielu 
sklepach, rozprowadzają­
cych mleko butelkowe, sta 
li klienci spotkali się z od 
mową wznowienia dostaw’, 
a już mowy nie ma o możll 
wościach zamówienia mle­
ka butelkowego przez osoby 
dotychczas nie korzystające 
z tej usługi. Na pytanie dla 
czego, pada jedna odpo­
wiedź — w mleczarniach 
brak butelek...

Ja.k się dowiadujemy, hu­
ta „Ujście”, producent bu­
telek na mleko jest obecnie 
w remoncie. Produkcję roz­
pocznie dopiero 12 wrześ-

Non-stop |ui zamknięty
Komisja Kultury MRN pozytywnie ocenia jego działalność
PRZED kilkoma dniami 

sopocki Non-Stop za­
kończył swą sezonową dzia­
łalność, pierwszą w nowym 
miejscu i nowej oprawie. 
25 bm. odbył się ostatni z 
49 wieczorków tanecznych, 
polegających zresztą nie tył 
ko na tańcach, bo aż 38 wie 
czorków połączonych było z 
najbardziej różnorakimi im

TEATRY
GDANSK — Teatr Wielki - 

„Henryk IV”, g. 20.
SOPOT — Kameralny — 

^Porwanie Amazonek”, g. 20.
GDYNIA — Muzyczny, „Can- 

Can”, g. 19.15.
* * *

GDYNIA (plac Grunwaldzki), 
CYRK „As” — godz. 19.

KINA
GDANSK „Leningrad”, „Ran­

cho w dolinie”, USA, od 14 1., 
g. 9.30, 11.45, 14, 16, 18, 20.
„Kameralne”, „Poste restante”, 
rum., od 14 1., — godz. 16, 18, 
20. „Piast” — „Awantura o Ba­
się”, poi., od 7 1., g. 15; „Nien 
letni świadek”, amg., od 16 1., 
g. 17, 20. „Drukarz”, „Dziewezy 
na z dobrego domu” — poi., 
od 16 lat — godz. 17, 19. „Przy­
jaźń”, „Czternaście dni”, jug., 
od 16 1_, g. 17, 20. „Panorama”, 
„Światło na mordercę”, fr., 
od 16 1., g. 15.45, 18, 20.15. „Mo- 
tławaY. „Biały kanion”, USA, 
od'llPl., g. 16, 19. „Gedania”, 
„Garsoniera”, USA, od 16 lat, 
godz. 16.30, 19. „Włókniarz” — 
nieczynne. „Żak” — „Siedmiu 
■wspaniałych”, USA — od 
14 lat — godz. 14, ' 16.30, 19,
21.30, „Wrzos”, „Przygody Hue 
ka”, USA, od 12 1., g. 16.30,
18.30, 20.30. „Kosmos”, „Podpi­
sano Arsen Lupin”, franc., od 
16 1., g. 15.45, 18, 20.15. „Zo­
rza”, „Wielka, większa,, naj­
większa”, poi., od 10 1. —
godz. 18, 20.

WRZESZCZ „Znicz”, „Dwa 
oblicza zemsty”, USA, od 16 1., 
godz. 15, 18, 20.30. „Bajka” — 
„Konik polny”, radź., od 12 1., 
g. 10; „Bez rozkładu jazdy” — 
jug., Od 16 1., g. 12.30, 15, 17.30, 
20. „Tramwajarz”, „Tysiąc oczu 
dr Mabuse”, NRF, od 16 1., g. 
36, 18, 20. „Jagienka” — niecz

NOWY PORT — „1 Maja”,
„Ich dzień powszedni”, poi., 
od 1« 1., g. 16, 18, 20.

OLIWA „Delfin”, „Przygody 
Miinchhausena”, cz., od 16 1., g. 
16, 18. 20.

SOPOT „Polonia”, „Czarny 
monokl”, fr., od 16 1., godz.
15.30, 17.45, 20. 22.15. „Bałtyk”,
„Rozwód po włosku”, wł., od 
18 1., g. 15.15, 17.30, 19.45, 22
„Letnie”, „Zawrót głowy” — 
USA, od 16 1., g. 20.30.

GDYNIA „Warszawa”, „Czar­
ny monokl” — franc., od 16 1., 
godz. 16, 18.15, 20.30. „Gopla-

Druk GZG. zam. 1921. C-5.

na”, „Przystanek komisariat” 
węg., od 14 1., g. 10, 12, 14, 16. 
18, 20. „Atlantic”, „Czego pra­
gnie Lola”, USA, od 16 1., g, 
16, 18.15, 2Ó.30. „Marynarz” —
„Vera Cruz”, USA, cd 16 lat, 
godz. 18, 20. „Fala”, „Trzy­
nastego nocą”, bułg., od 14 1 , 
g. 16, 18, 20. „Promień”, „Wi­
cehrabia de Bragelonne”, fr., 
Od 14 1., — g. 15.45, 18, 20.15. 
„Mimoza” — „Karmazynowy 
pirat” — USA, od 12 1., g. 16, 
18, 20; „Zwariowane lotnisko”, 
radź., od 12 1., g. 10, 12, 14.
„Klubowe”, „Orkiestra wojsko­
wa”, węg., od 16 1. — godz. 
18, 20.15. „Mewa” — „Na bia­
łym szlaku”, poi., od 12 lat — 
godz. 20.

PRUSZCZ „Krakus”, „Za­
bawna buzię”, USA, od 16 lat, 
g. 18, 20.

RADIO
WAŻNIEJSZE AUDYCJE 
na dzień 31 sierpnia 63 r. 

SOBOTA
LOKALNE:

12.35 — Najmilsze melodie, 
12.50 — List Pani Ireny, 12.58
— Serwis rybacki, 16.05 —
Podwieczorek przy mikrofonie,
17.00 — Gra zespół „Albatros”,
18.00 — Melodie naszych słu­
chaczy, 18.30 — Felieton z
dzwonkiem, 20.20 .— • Reportaż 
morski.
OGÓLNOPOLSKIE!

13.00 — Wiązanki melodii,
13.10 — Kultura pilnie poszuki­
wana, 14.05 — ßuily rozrywko­
we, 14.30 — Muzyka rozr., 
14.45 — „Błękitna sztafeta”,
15.00 — Kompozycja instrumen 
talna St. Moniuszki, 15.30 — 
Dla dzieci słuch. „Królowa je­
zior”, 18.50 —r Felieton Marce­
lego Jorsta, 19.05 — Muzyka i 
aktualności, 19.30 — „Matysia­
kowie”, 21.40 — Muzyka tanecz 
na, 22 00 — „Zespól Dziewiąt­
ka”, 22.30 — Kącik melomana.
23.00 — Muzyka taneczna, 23.50
— Ost. wiadomości, 24.00 —
Muzyka taneczna, 2.00 — Hymn 
i koniec audycji.

na dzień 1 września 1963 r. 
NIEDZIELA 

LOKALNE:
10.00 — „Szkoła, dom,' dzie­

ci”. 10.15 — Kwadrans piose­
nek. 16.02 — „Jak Jówa ze
Szwedami walczył” — słuch. 
Z. Neyman-Walickiej. 20.58 —

i Serwis rybacki. 21.42 — Z boisk 
i stadionów”.

OGÓLNOPOLSKIE:
10.30 — Nowele B. Prusa.

11.57 — Sygnał czasu i hejnał. 
12.10 — Poranek symf. muzyki 
polskiej. 13.15 — Fel. przyrod­
niczy. 13.30 — „Moskwa z me­
lodią i piosenką słuchaczom 
polskim”. 14.00 — W niedzielne 
popołudnie. 14.45 — Koncert
Centralnego Zespołu Wojska 
Polskiego. 15.00 — Dla dzieci 
„Doktor Dolittle i jego zwierzę­
ta”, słuch. 15.50 — Muzyka.
16.30 — Koncert Chopinowski. 
17.05 — Felieton na tematy
międzynarodowe. 17.15 — Ope­
retka w 3 aktach „La Feri-

prezami rozrywkowymi, ar­
tystycznymi i kulturalnymi.

A więc: najpopularniejsza im 
preza „Szukamy najmilszej 
dziewczyny sopockiego lata”; 
turnieje „Z paletą na ty”, któ­
re przyniosły w efekcie bogate 
i ciekawe prace plastyczne 
młodych amatorów; konkurs 
fotoamatorski o tematyce non- 
stopowej; bal rówieśników 
Polski Ludowej i finałowy nie 
biesko-czarnych (tego dnia za 
strój niebiesko-czarny przysłu­
giwała 50-procentowa zniżka za 
bilet wstępu — połowa bywal­
ców stawiła się w owych „zniż 
kowych” kreacjach). Były licz­
ne spotkania z interesującymi 
ludźmi, gościnnymi występami 
raczyli non-stopowiczów:
Wiech, artyści praskiego „Se­
mafora”, Szpilman, Bielicka i 
inni.

„Prywatnie” bywali w 
Non-Stopie kierownik zespo 
łu „Śląsk” S. Hadyna, Arka 
dy Fidler, Grodzieńska (ona 
to wpisała do księgi pamiąt 
kowej: „Bardzo tu ładnie, 
ale mam następujące zarzu 
ty: 1) mało' chuliganów, 2) 
wszyscy trzeźwi, 3) grzecz­
nie s:ę bawią”, Jurandot, 
Minkiewicz, Brzechwa, Kali 
na Jędrusik i wielu innych. 

Można wyciągnąć stądchola” J. Offenbacha. 19.95 _
„Przed polskim prokuratorem” wniosek że każdy uważał 
- faktomontaż. 20.00 - Rewia _a' swój’ obowiązek być W
piosenek. 20.30 — Koncert estra­
dowy. 21.22 — Wiadomości spor 
towe. 22.00 — Ogólnopolskie
wiad. sportowe. 22.30 — Mu­
zyka taneczna. 23.50 — Ost.
wiadomości.

YELEWBZJ/*
na dzień 31 sierpnia 1963 r. 

SOBOTA
10.00 — „Bezkresne horyzon­

ty” — film fab. prod, frame. 
11.35 — Przerwa. 17.55 — Pro-

Non-Stopie, zobaczyć na 
własne oczy, co to za twór. 
Widać, że o Non-Stopie 
głośno w całej Polsce, a że 
kroniki milicyjne na ogół 
milczą o tym przybytku — 
drugi wniosek jest taki, że 
słychać wcale z nie najgor­
szej strony.

Zresztą dla kronikarskiej ści­
słości — był jeden poważny 

gram dnia. 18.00 — „Bezkresne,’ Ale w konsekwencji był

“ «*«**••• «"•
przewodniczącego Prezydium 
Stołecznej Rady Narodowej Ja 
nusza Zarzyckiego. 19.50 — Do­
branoc. 20.00 — Dziennik. 20.30 
— Program rozrywkowy (w 
przerwie około godz. 21.15 wia­
domości). 22.20 — „Miałem dwie 
żony” — farsa Anny Swier- 
czyńskiej. 23.30 — Omówienie 
programu.

na dzień 1 września 1963 r.
NIEDZIELA

13.55 — Program dnia. 14.00 —
Film z serii: „Przygody dziw­
nego psa Huckleberry”. 14.30 —
Program dla dzieci: „O nas i

pa chłopców w dniu, w którym 
utonął ich przyjaciel, postano­
wiła urządzić W Non-Stopie wie 
czór żałoby. Polegało to na 
tym, że — delikatnie mówiąc — 
bezpardonowo ściągali z parkie 
tu każdego, kto próbował tań­
czyć. Nie obyło się i bez ręcz­
nej perswazji wobec tych, któ­
rzy nie pojmowali, dlaczego w 
tej formie czcić mają pamięć 
nieżyjącego kompana, znanego 
tylko nielicznym bywalcom lo­
kalu.

I choć intencje grupy mło 
dzieńców były czyste, jak

dla nas”. i5.oo — Niedzielna łza i na pewno wzruszające, 
Biesiada 15.45 — „Ulica An-|w swoistym romantyzmie — 
drzejka Krutikowa” — film fab. . , „, „• „ _ „„.hlrloi
prod. radź. dozw. od lait 12. !me obyło się bez szybkiej, 
17.05 — „Koncert muzyki poi-! sprawnej i skutecznej inter 
skiej” 17.55 — Recital aktor- wenCji MO Odbyte W aresz 
ski Kazimierza Opalińskiego. ' . ’ . „ -
18.45 - „II wojna światowa” - eie rozmowy z tzw. Zctłob- 
teleturniej. 19.50 — Dobranoc, nikami dały zaskakujący 

Dziennik. 20 ?o — wie- efekf. dla okuoienia win (do
czorne rozmowy. 20.45 — Spor- ,,, , ** . ’ ... .
towa Niedziela. 21.15 - „Ostat- których się przyznali) od- 
ni ,akt’.’ fi]m fab- Prod. au- dali się w... służbę ładu i po
striackiej dozw, od lat 14. 23.00 -pT-pHirn* Ho końca działalno-- Wiadomości sportowe. 23.10 ^OKU. KOnCa, aziaiaino
— Omówienie . program** iści Non-Stop ZOStclli SpolCCZ

nymi porządkowymi w loka 
lu. Tak ofiarnych i zdyscy­
plinowanych stróżów porząd 
ku nikt jeszcze nie widział!

Ale dość wspomnień. 
Wczoraj w Prezydium MRN 
w Sopocie odbyło się posie­
dzenie Komisji Kultury po­
święcone ocenie pracy Non- 
Stopu. Ocena była — pozy­
tywna. Przedstawiciele zain 
teresowanych instytucji do­
szli do zgodnego wniosku, 
że tegoroczny hJon-Stop był 
w rzeczywistości tym, czym 
uczyniono go w założeniach 
programowych: miejscem
nie tylko zabawy dla mło­
dzieży, ale też placówką sze 
rokiego oddziaływania kul­
turalnego na bywalców. Nie 
rozwiązał on problemu mło 
dzieży wakacyjnej trójmia­
sta, młodzieży, która „dzia­
łała” poza* terenem lokalu 
(część jej urzędowała np. w 
dawnym non-stopie przy 
molo, gdzie, na nieszczęście, 
zainstalowano grającą sza­
fę), ale można uznać, że pra 
wie w całej rozciągłości speł 
nił pokładane nadzieje. A 
to już bardzo wiele.

Sprawą kontrowersyjną 
na posiedzeniu komisji były 
kwestie finansowe i orga­
nizacyjne. Pytano: dlaczego 
organizatorem części arty­
stycznej była WAIA w Opo 
lu, a nie ta nieco „bliższa”
— sopocka. Okazuje się, że 
warunki stawiane przez Pań 
stwowe Przeds. Przemysłu 
Gastronomicznego w Sopo­
cie (właściciel obiektu) są dla 
sopockiej Agencji nie do 
przyjęcia. I choć PPPG 
twierdzi, że działalność ga­
stronomiczna (a więc czysto 
merkantylna) jest w Non- 
Stopie sprawą drugorzędną, 
wydaje się nam, że sprawa 
ta jest nadal otwarta.

Szczególnie drażliwym po 
zostaje fakt y/yso,kiej ceny 
wstępu. Rodził on pytanie
— z jakich źródeł młodzież 
czerpie pieniądze? Oczywi­
ście, mamy na myśli tę 
część młodzieży, która wcho 
dziła legalnie, nie forsując 
ogrodzenia. Nie chcemy dziś 
omawiać tej sprawy szcze­
gółowo — powrócimy do 
niej w czasie, gdy. Non-Stop 
ponownie stanie się przed­
miotem uwagi — w okresie, 
gdy precyzować się będzie | 
jego plany na rok następny

E.

nda, a więc praktycznie pier 
wszej dostawy butelek moż 
na się spodziewać w koń­
cu września. „Kosakowo”, 
zaopatrujące Gdynię i So­
pot, posiada jeszcze zapasy 
gwarantujące do 5 wrześ­
nia pełne zaopatrzenie obco 
nej liczby klientów, otrzy­
mujących mleko butelkowe. 
Potem będzie się starało ja 
koś łatać półlitrówkami po 
śmietanie i większą podażą 
mleka w konwiach. Gdań­
skie zakłady są w trochę 
lepszej sytuacji, ale też nic 
mogą uwzględniać zamó­
wień nowych klientów.

A butelek potrzeba spo­
ro. Dziennie np. „Kosako­
wo” potrzebuje 21 tysięcy 
butelek, z czego ok. 1.200 
(dziennie) przewiduje się m 
stłuczki. Tłuką się przy na 
pełnianiu (maszyna nie prze 
puści nierównej butelki, na 
tychmiiast ścina szyjkę, pod 
czas transportu, podczas raz 
noszenia po domach, no i w 
samych domach. Brak maga 
zynów uniemożliwia składo 
wanie większej rezerwy bu 
telek, toteż każde wstrzy­
manie ich dostawy natych 
miast odbija się na zaopa­
trzeniu trójmiasta.

.Co robi teras zwierz­
chnik zakładów mleczar­
skich — Woj. Związek 
Spółdzielni Mleczarskich? 
Na razie nie wiele. Wpraw 
dzie kierownik działu za­
opatrzenia p. Sztromenger 
twierdzi, że dopiero 3 
dni temu związek otrzy­
mał od centralnych włada 
zawiadomienie o remon­
cie huty, ale przecież w 
tym miesięcu już nie było 
dostawy butelek. Czy brak 
dostaw nikogo nie zainte­
resował?

Dlaczego wcześniej nie 
zajęto się szukaniem bu­
telkowych rezerw w in­
nych województwach? Po 
informowano nas, że je­
den z pracowników zwią­
zku udał się do Warsza­
wy, by tam „centralnie'’ 
dowiedzieć się, kto może 
udzielić pomocy. Czy nie 
prościej było zadzwonić do 
pokrewnych placówek, za 
pytać, czy ntie mogłyby 
„pożyczyć” lub odstąpić 
trochę zapasów butelek, 
a dopiero potem z gotowy 
mi adresami zwrócić się 
centralnych władz?

Czekanie na ostatnią 
chwilę stworzyło niepo­
trzebny bałagan, u niemo źli 
wiło tysiącom mieszkań­
ców trójmiasta korzysta­
nie z dostawy mleka do 
domu. (Jar)

-----O-----

Sasl-colo 
dla pracujących

...w Sopocie przyjmuje kan 
dydatów do klas V—VII w kan 
celarii szkoły w godz. 16—19, ul. 
Marynarzy, w budynku szkoły 
nr 4.

Początkowo przypusz­
czano, że ustawienie 
szkieletu kopuły na tea­
trze przy Targu Węglo­
wym w Gdańsku sprawi 
dużo kłopotu wykonaw­
com. Wczoraj dokonano 
próby podniesienia kopu 
ly przy pomocy dźwigu, 
który bez większych tru 
dności uniósł stalowy 
szkielet na wysokość oko 
ło 1 m. W związku z tym 
postanowiono, że szkielet 
kopuły może być na zie­
mi (zamiast na górze) 
obudowany jeszcze dwie 
ma warstwami gęstej 
siatki, a zatem pierwot­
ny termin ustawiania ko 
puły na teatrze będzie 
przesunięty na II dekadę 
września.

Na zdjęciu: szkielet ko 
puły, która stanie na tea 
trze.

Fot. Wł. Nieżywiński

Z dniem i września br. w 
pociągach elektrycznych na 
trasie Gdańsk — Gdynia — 
Wejherowo obowiązuje zaknz 
palenia tytoniu.

We wrześniu
pamiętaj o SFOS!

*7 Miejski Komitet SFOS 
w GDYNI przypomina 
mieszkańcom, że wrze­
sień jest miesiącem szcze 
gólnej aktywizacji na ce­
le budowy stolicy i... na 
szego własnego podwór­
ka.

Inaugurując miesiąc 
zbiórek na SFOS komitet 
zaprasza mieszkańców 
Gdyni na koncert w nie­
dzielę o godz. 12 do Tea­
tru Muzycznego, gdzie 
wystąpią aktorzy tego te­
atru. Koncert jest bez­
płatny, ale ci, którzy go 
wysłuchają, na pewno 
nie poskąpią grosza W 
dniu zbiórki ulicznej na 
SFOS, tj. w przyszłą nie­
dzielę 8 września.

Komitet SFOS w So­
pocie organizuje zbiórkę 
w Sopocie 1 września, a 
w wypadku deszczu prze 
łoży tę akcję na 8 wrześ­
nia. Kwestować będą ak 
tywiści SFOS, członko­
wie komitetów bloko­
wych, radni, członkowie 
MKFJN. 75 procent ze­
branej kwoty przeznaczo 
ne będzie na potrzeby in 
westycyjne naszych 
miast. Każda ofiarowana 
złotówka przyczynia się 
więc do powstania no- 

1 wych placówek kultural- 
{ nych na naszym terenie.
I (t)

___®___

Jaspisy 
do ognisk 
mozvczrsyj h
Społeczne ogniska muzyczce 

przyjmują zapisy na nowy r'jk 
szkolny w GDAŃSKU przy .ui. 
Gnilnej 3, we WRZESZC2-,u 
przy Marchlewskiego 16a i No­
wotki 8. W NOWYM PORCxe 
— Morski Dom Kultury, w 
OLIWIE przy Cystersów 13. 
SOPOCIE — Obrońców West er 
platte 18, w GDYNI przy Szipn 
wałda 13a, Batorego 1 i ila 
Grabówku przy Okrzei 9.

Rys. Z. Ju.jkr


